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WE WŁASNYM INTERESIE i
Ustrój gospodarczy Polski, zrodzony 

w oparach wojny, która w kraju na­
szym poczyniła ogromne spustoszenia 
i  pociągnęła za sobą niesłychanie dużo 
odfiarry krwi, nie ma precedensu w hi- 
storifi ekonomicznej świata. Jako ustrój 
nowy, bez tradycyj, które w  ekonomice i 

( mają szczególnie dużą wagę, wymaga j 
specjalnie wnikliwego i sumiennego po j 
dejścia. Brak zrozumienia dla istoty te­
go ustroju prowadzić może trzęsło uo 
fałszywych wniosków, a eo gorsze d o ! 

. skrzywienia linii polityki gospodarczej 
na nim opartej i z niego czerpiącej za­
sadnicze wytyczne. To też przy rozpatry­
waniu szeregu aktualnych zagadnień go- j 
»pod Jrczych winniśmy starać się o po­
wiązanie ich z podstawowymi założenia­
mi naszego nowego ustroju gospodar­
czego. Innymi słowy, n ie wolno nam 
przy rozstrzyganiu takiej czy innej spra­
wy gospodarczej ani na chwilę zapomi­
nać, o tych fundamentalnych zrębach, 
na których nasz ustrój jest oparty.

Jeżeli przyjmiemy jako pewnik, że 
podstawowym warunkiem pomyślnego 
rozwoju gospodarczego jest zaufanie, że 

. tylko w atmosferze zaufania do trwa­
łości i niezachwialności fundamentalnych 
podstaw danego ustroju gospodarczego 
można planować na dłuższą metę, in­
westować i rozwijać twórczą działal­
ność, to dopiero zrozumiemy jak n ie - , 
zmiernie ważna jest ostrożność w każ­
dym poszczególnym zarządzeniu władz, 
w każdym choćby drobnym posunięciu 
praktyki dnia, by kapitału zaufania nie 
zmarnować, by nie dać nawet najmniej­
szej podstawy ludziom złej woli do pod­
kopywania się pod skarbiec, w którym 
ten kapitał zaufania się mieści.

Musimy sobie zdać z tego sprawę, że 
ustrój nasz nie jest dziełem przypadku, j 
że jest on nie tylko zgodny z postula-1 
tami prawdziwej i szczerej demokracji! 
dla której ludowladzfcwo jest na jwyż • 
szym celem, ale zgodny jest również 
z psychiką szerokich sfer społeczeństwa.

Dlatego też, realizując reformę rol­
ną jak najsprawiedliwiej w interesie sze­
rokich mas chłopskich, zachowaliśmy w 
całej pełni indywidualną gospodarkę 
chłopską. Dlatego też przeprowadzając i 
uspołecznienie kluczowego i wielkiego! 
przemysłu i usuwając wielki kapitał 
prywatny od wpływu na naszą twór­
czość przemysłowa, pozostawiliśmy ini­
cjatywie prywatnej stosunkowo duże 
możliwości w dziedzinie drobnego prze­
mysłu, handlu wszelkich kategorii, rze­
miosła i budownictwa, gwarantując jej 
dużą swobodę ruchu.

Dotychczasowe obserwacje dotyczące 
warunków, w których inicjatywie pry-! 
walnej pracować wypada, dają nam do­
stateczną podstawę do stwierdzenia, że 
Warunki te są o wiele lepsze aniżeli 
przed wojną. Nie ma dziś zabójczej wal­
ki miedzy wielkim a małym warsztatem 
wytwórczym tej samej kategorii w Kie­
runku wyrugowania technicznie i fi­
nansowo słabszego konkurenta z rynku. 
Nie ma zmory kryzysów gospodarczych, 
które zmiatały setki tysięcy przedsię-1 
biorstw z powierzchni ziemi, nie ma 
preferencji kredytowej dla w ielkich1 
przedsiębiorstw i zżerania małych przed-1 
siębiorców przez lichwę pieniężną. Przy 
ścisłym rozgraniczeniu gospodarki uspo­
łecznionej od gospodarki pry walnej, przy 
stworzeniu warunków równego startu, 
tego wszystkiego co wyżej powiedziano 
nie ma,

A jednak... nie bacząc na pomyślną 
koniunkturę dla inicjatywy prywatnej 
i to bynajmniej . nie krótkofalową, nie 
bacząc na te wszystkie momenty, które 
małego przedsiębiorcę prywatnego, a o 
niego tylko idzie, winny sprzęgnąć nie­
rozerwalnie 7. nowym ustrojem gospodar­
czym — z tych właśnie sfer rekrutuje 
się. pewien odłam malkontentów.

Nie zamykamy oczu na to zjawisko 
i dlatego właśnie chcielibyśmy wyjaśnić 
to wielkie nieporozumienie.

Spra wa dla nas jest jasna. Ci ludzie! 
traktują stan obecny jako krótkotrwa-! 
ły, przejściowy, nie . wierzą w trw ałość; 
swej społecznej i gospodarczej pozycji. I 
Nie rozumieją, że dla szybkiej odbu- i 
dowy i rozbudowy naszego kraju inicja- ! 
tywa prywatna ma ogromne znaczenie, j 
że w  naszej koncepcji ustrojowej, h ar-, 
monijna współpraca czynnika uspołecz- 

" nionego i czynnika prywatnego jest gwa- 
rancją powodzenia, że nasz ustrój g o - j 
spodarczy liczy się z psychiką szerokich 
mas społecznych, które mają dostatecz-; 
ne zrozumienie dla uspołecznienia tego 
co uspołecznionym być musi, ale nie 
chcą wyłączyć czynnika inicjatywy pry­
watnej z ogólno-państwowej gry sił go­
spodarczych.

Dlatego też potwierdzająca odpowiedź 
na drugie pytanie referendum, w którym 
rola inicjatywy prywatnej w konfigura­
cji twórczych sił gospodarczych kraju 
postała dostatecznie silnie zaakcentowa­
na, stworzy możliwość utrwalenia i za­
bezpieczenia tej zasady w  Nowej Kon­
stytucji. A wtedy zniknie raz na zawsze 
ta zmora niepewności i lęku, jaka po 
dziś dzień jest jeszcze nieuzasadnionym 
zresztą udziałem pewnej części społe­
czeństwa, reprezentującej inicjatywę pry­
watną. Dr A. s.

Bank Gosp. Spółdz.
rozszerza działalność

Z dniem 1 Iipca przejmie i prowadzić bę­
dzie działalność Centralnej Kasy Spółek 
Rolniczych i Banku Spółdzielczego „Spo- 
łem“ Bank Gospodarstwa Spółdzielczego 
w Warszawie.

Centralą Banku Gospodarstwa Spółdziel­
czego będzie Łódź.

„Dla Niemców sionce wkrótce .. 99 Pogrzeb

Kierowane z Niemiec bandy hitlerowskie
organizowały na Śląsku terror i dywersją

Opinia publiczna niejednokrotnie była 
inform owana o meldunkach, nadchodzą­
cych szczególnie z zachodnich części k ra ­
ju, że w unieszkodliwianych bandach 
N.S.Z., WIN, czy też U.P.A. znajdują się 
i Niemcy. Byli to nie tylko yolksdeut- 
sche, ale i reichsdeutsche, zawodowi ofi­
cerowie • niemieccy i-SS-m ani.

Na ziemiach zachodnicn, obok rodzi­
mych faszystów, stwierdzić to należy, 
Niemcy są głównym rezerwatem  elemen­
tu  bandyckiego i dywersyjnego. Toteż 
władze Bezpieczeństwa m ają zwróconą 
baczną uwagę na te niemieckie ośrodki 
zbrodni, raz poraź w ykrywając i unie­
szkodliwiając hitlerowskie ośrodki ban­
dytyzmu i dywersji.

Epilog wykrycia jednej z takich band 
rozegra się niebawem przed Specjalnym 
Sądem Karnym  w  Wrocławiu.

POD ZNAKIEM „WOLNE NIEMCY"
Banda ta, której członkowie zasiądą na 

ławie oskarżonych, nosiła nazwę „Freies 
Deutschland“, czyli „Wolne Niemcy".

Na czele jej stali: dowódca, szef sztabu, 
dowódcy grup dzielnicowych i komórek 
gminnych i wiejskich.

Likwidując tę bandę w końcu ubiegłe­
go maja, organy bezpieczeństwa areszto­
wały ponad 100 samych dowódców.

Bandycko-dywersyjna ta organizacja u- 
tworzona została i działała według w ska­
zówek, otrzymywanych z Niemiec. In ­
strukcje przewidywa ły m. in. w yszuki­
wanie i łączenie się z elem entam i nieza­
dowolonymi i opozycyjnymi — w  szcze­
gólności z NSZ.

Członkowie organizacji w chwili w stą­
pienia do niej składali przysięgę następu­
jącej treści:

„My jako młodzież . nowych Niemiec 
musimy uczyć się strzelać, walczyć, prze­
szkadzać i szkodzić wrogowi na każdym 
kroku. Musimy niszczyć wszystko to, co 
wrogowi uda się wybudować. Z chwilą 
wybuchu nowej wojny musimy w yw al­
czyć nowe Niemcy, które będą napewno 
istniały".

CELE „FREIES DEUTSCHLAND"
W chwili jej ujawnienia przez władze 

Bezpieczeństwa, organizacja „Freies Deut- 
schland" miała już za sobą okres organi­
zacyjny. i zajmowała się czynną dywersją. 
M. in. członkowie organizacji podpalili i 
zniszczyli w m arcu 1946 r. drugą cegiel­
nię w miejscowości Bolesławiec, dopiero 
co doprowadzoną do stanu użytkowego 
przez polskich inżynierów i robotników. 
Na najbliższym planie były* akcje sabota­

żowe w  Miejskich Zakładach Wodociągo­
wych. Herszt bandy, z zawodu inżynier, 
instruow ał Niemców jak psuć m otory i 
pompy, aby pozbawić mieszkańców wody.

Dwa mosty przygotowane były przez 
bandę do -wysadzenia w  powietrze. Pod 
jednym  mostem znaleziono m ateriały w y­
buchowe wagi 45 kg., pod drugim wagi 
300 kg. Ekspertyza wykazała, że zamino­
w ania dokonali fachowcy.

Sabotaż i dywersja były środkami do 
ostatecznego zbrodniczego celu, a celem 
tym  było, jak  wynika z zeznań areszto­
wanych przywódców, „utworzenie silnej 
dywersyjno-sabotażowej organizacji, zdol­
nej oderwać Dolny Śląsk od Polski".

(Dokończenia net -str. 2-ej)

ś. p. Macieja Rataja 
na koszt państwa

Dnia 18 czerwca b. r. delegacja PSL 
w osobach S. Niecki, St. Wójcika i J. 
Duszy zgłosiła się do Prezesa Rady Mini­
strów w  sprawie pogrzebu b. Marszal­
ka ś. p. Macieja Rataja. Zostało uzgod­
nione że pogrzeb odbędzie się na koszt 
Państwa.

Wieczorem Rada Ministrów powzięła 
jednomyślną uchwałę o urządzeniu po­
grzebu ś. p. Marszałka Macieja Rataja 
na koszt Państwa.

Sesja Komisji Wykonawczej
Światowej Federacji Zw. Zaw. 

w Moskwie
MOSKWA (PAP). Zebrali się tu  przed­

stawiciele międzynarodowego ruchu zawo­
dowego na sesję kom itetu wykonawczego 
Światowej Federacji Związków Zawodo­
wych.

Uczestnicy sesji zwiedzili fabryki oraz 
instytucje kulturalne i naukowe stolicy 
radzieckiej.

Uposażenie pracowników samorządowych
Wczorajsza uchwala Rady Ministrów

Co zrobić z mieniem włoskim zagranicą?
Gomca dyskusja na Radzie Czterech

PARYŻ (PAP). W poniedziałek wiedzo; 
rem ministrowie spraw zagranicznych po j 
3 i pół godzinnej dyskusji doszli do poro I 
zumienia co do 4 spośród 7 punktów roz- j 
działu ekonomicznego projektu traktatu j 
pokojowego. Dyskusję nad trzema pozosta ' 
tymi punktami odłożono do wtorku.

Cztery uzgodnione punkty dotyczą re ­
kompensaty za mienie Narodów Zjednoczo 
nych we Włoszech zniszczone podczas woj 
ny, losów mienia włoskiego na terytoriach 
Narodów Zjednoczonych, zrzeczenia się 
przez Włochy pretensji w stosunku do Na 
rodów Zjednoczonych oraz ogólnych zasad 
stosunków handlowych z Włochami.

Na wtorek pozostawiono punkty spor­
ne, dotyczące odszkodowań wojennych, 
zwrotu mienia Narodów Zjednoczonych 
oraz mienia włoskiego na terytoriach od­
stąpionych.

Minister spraw zagranicznych USA Byr- 
nes oświadczył, że Stany Zjednoczone 
chcą zrzec się wszystkich pretensji w sto­
sunku do Włoch, ale minister Bevin w 
imieniu Wielkiej Brytanii i Georges Bi- 
dault w imieniu Francji nie podzielili tego 
stanowiska. Bevin sprzeciwił się również 
propozycji ministra Mołotowa ,aby tylko 
1/3 mienia włoskiego za granicą została 
zajęta na pokrycie roszczeń sojuszników

Rada Ministrów, na posiedzeniu w  dniu 
18 czerwca, powzięła uchwałę o dostosowa 
niu dekretu z dnia 12 czerwca 1946 r. u sta­
lającego nową tabelę uposażeń pracowni­
ków państwowych do uposażeń członków 
organów wykonawczych i pracowników 
Związku Samorządu Terytorialnego.

Uchwala upoważnia M inistra Admini­
stracji Publicznej — a w odniesieniu do 
Ziem Odzyskanych, M inistra Ziem Odzy­
skanych, do wydania zarządzenia, regulu­
jącego sprawę tymczasowego rozciągnięcia 
mocy obowiązującej dekretu z dnia 12-go 
czerwca rb. oraz rozporządzenia Rady Mi 
nistrów  z dnia 12 czerwca br. o zmianie 
rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 19 
grudnia 1933, w odniesieniu do członków 
organów wykonawczych i pracowników 
Samorządu Terytorialnego do czasu usta­
wowego uregulowania dostosowania upo­
sażeń w Samorządzie do uposażeń pracow­
ników państwowych, a w  szczególności co 
do przeszeregowania pracowników do no­

wych grup uposażeniowych, ustalenia m a­
ksymalnych grup uposażeniowych, ustale­
nia dodatków funkcyjnych, służbowych ild.

M inister Administracji Publicznej, w  po 
rozumieniu z innymi ministrami, przedsta­
wi w ciągu miesiąca projekt dekretu o u- 
regulowaniu uposażeń w Samorządzie Te­
rytorialnym .

Amerykanie zwracają
złoto Węgrom

WASZYNGTON (API). Prem ier węgier­
ski Ferencz Nagy, bawiący obecnie w W a­
szyngtonie, wygłosił przez radio am ery­
kańskie orędzie do narodu węgierskiego, 
w którym  zawiadomił swych rodaków, że 
uzyskał od rządu amerykańskiego zwrot 
rezerw złota Banku Narodowego i instala­
cji przemysłowych węgierskich, znajdują­
cych się w strefie am erykańskiej Niemiec. 
Przekazanie, tych dóbr nastąpi w  najbliż­
szym czasie.

U p r o w a d z e n ie  o f ic e ró w  b ry ty js k ic h
w biały dzień w Te!-Avivie

Czy reżim hitlerowski zagraża bezpieczeństwo?
Wątpliwości sir Cadogana

JEROZOLIMA (SAP). We w torek w  bia-i W Tel Avivie panuje przekonanie, że 
ły dzień uzbrojeni Żydzi uprowadzili 3 -ch! oficerowie brytyjscy zostali . wzięci jako 
oficerów brytyjskich z klubu oficerskiego! zakładnicy, którzy zapłacą życiem, jeżeli 
w  Tel Avivie. Dwu żołnierzy brytyjskich] gen. Evelyn Barker, dowodzący brytyjski- 
odniosło ciężkie rany: zostali oni postrze-j mi siłami zbrojnymi w Palestynie, zatw ier- 
leni z przejeżdżającego samochodu, na; dzi wyrok śmierci wydany przez sąd woj- 

NOWY JORK (PAP). W toku ponie-j b?., że istnieje wyraźna groźba dla pokoju jednej z najbardziej uczęszczanych ulic Je-1 skowy 13 czerwca na dwu terrorystów  ży- 
działkowej dyskusji nad sprawą hiszpań-1 i bezpieczeństwa. j rozolimy. ■' dowskićh.
ską w Radzie Bezpieczeństwa ONZ dele-j Delegat australijski Evatt podkreślił w] 
gat brytyjski sir Aleksander Cadogan za- i odpowiedzi, że skoro zachodzi prawdopo- 
proponował przekazanie sprav Ogólne- j dobieństwo, że dany reżim zagrozi pokojo'
mu Zgromadzeniu ONZ bez żadnych okre j wi międzynarodowemu, nie można uważać j •• *». ^
ślonych zaleceń. Delegat brytyjski oświad ] istnienia reżimu za sprawę tylko we wnętrz j *1*0*1210 u l tS Z I tC  W Al3XIQCSl
czył, że. jakkolwiek reżim gen. Franco jest! ną. j _ . , . _ ,
daleki od demokracji i spotykał się nie-I Delegat francuski protestował przeciw- i i -G * • * ' . 0fc:e zeme 7. ^ ®rec~
raz z potępieniem ze strony brytyjskiej, j ko wywodom delegata brytyjskiego, p rzy -’ w _i_ hi*

R o b o tn ic y  g re c c y  p ro te s tu ję

to jednak — zdaniem rządu brytyjskiego j pominając, że reżim Franco doszedł do 
— istnieją „poważne wątpliwości" czy u- ( władzy przy pomocy Włoch i Niemiec. De 
zasadniona jest prawnie ingerencja w spra i legat Meksyku wypowiedział się stanow- 
wy wewnętrzne któregokolwiek kraju, chy j czo przeciwko przewlekaniu sprawy.

wego dekretu dla zapewnienia bezpieczeń­
stwa wewnętrznego, zostało w poniedzia­
łek nagle przerwane. Na ulicy doszło do

T e rro ry ś c i — c z ło n k o w ie  PSL
slaaęli przed sądem

Wczoraj rozpoczęła się rozprawa przed 
Rejonowym Sądem Wojskowym w Białym 
stoku w trybie doraźnym przeciwko 6-ciu 
członkom bandy terrorysty cznu-raounko- 
wej, grasującej na terenie woj. białostoc­
kiego od roku 1944.

Na ławie oskarżonych zasudli: W łady­
sław Zagórski, członek Za-ządu Powiało 
wego PSL, dowódca bandy dywersyjno- 
terrorystycznej w pow. augustowskim oraz 
Borowy Tadeusz, Godlewski Tadeusz, Szyc 
Tadeusz, Zekal Jan  i Zagórski Czesław.

Oskarżeni Wł. Zagórski, Tad. Borowy i 
Tad. Godlewski pryznają się do winy, 
przy czym Borowy zeznał, że do P S.L. 
wstąpił za namową Zagórskiego Władysła 
wa, który powiedział mu, że PSL, jest

jaw-ną formą konspiracji, działającej prze 
ciwko obecnemu rządowi polskiemu, zaś 
Mikołajczyk, będąc w Londynie, był przy 
wódcą AK — „więc i teraz nas popiera".

Dziś dalszy ciąg rozprawy.

Orkan na granicy
Kanady i USA

DETROIT (SAP). Straszny widok przed­
staw iają m iasta dotknięte orkanem, k tó­
ry szalał na ogromnej przestrzeni St. Z je­
dnoczonych. Naoczni świadkowie mówią, 
że orkan unosił w górę wagony kolejowej 
jak zabawki. Wicher zwalał ludzi z nóg,1 
odrywał domy od fundamentów i walił na 
ziemię.

1 0 7  s ta tk ó w
o ladimka 185.000 ton

wyrosły dostawy UKSRA w maju
W m aju do portów polskich Gdyni 

i Gdańska nadeszło ogółem 107 statków, 
zaw ierających 185.570 ton ładunku w y­
słanego przez UNRRA dla Polski. W ła ­
dunkach tych było: 47.461 ton żywności, 
49,554 ton pszenicy, 8.575 ton owsa, 2.365 
ton grochu i fasoli siewnych, 1.357 ton 
nasion, 1.549 ton odzieży, obuwia i tk a ­
nin, 320 ton skóry, 4.863 ton samocho­
dów, 6.596 ton paliw a płynnego, 999 ton 
mydła, 36.903 ton nawozów sztucznych, 
8.374 ton paszy, 9.58^ artykułów  p rze­
mysłowych oraz 9.955 sztuk koni i 5.075 
sztuk bydła.

Jeśli chodzi o artykuły żywnościowe 
nadesłane w  m aju do Polski przez 
UNRRA, to najpoważniejsze pozycje s ta ­
nowiły: m ąka i płatki owsiane, gruch 
i fasola, konserwy mięsne i rybne, mię 
ko, tłuszcze, paczki żywnościowe.

Państwo okaże pomoc
prywatnym warsztatom pracy

i zwalczać będzie wszelkie przejaw*/ samowoli
Agencja Prasow o-Inform acyjna „API“ 

podaje:
Wobec szerzonych plotek, jakoby Rząd 

odnosił się nieprzychylnie do inicjatywy 
pryyzatnej i nadchodzących równocześnie 
wiadomości c wypadkach samowoli 
w ładz adm inistracyjnych wobec rze­
mieślników i drobnych, przemysłowców, 
Stronnictwo Demokratyczne zwróciło się 
do przewodniczącego Komitetu Ekono­
micznego i m inistra przemysłu ob. H ila­
rego Minca z prośbą o autorytatyw ną 
wypowiedź w  tej sprawie.

M inister Minc złożył przedstawicielo­
wi Stronnictwa Demokratycznego nastę­
pujące oświadczenie:

„Rola inicjatywy prywatnej w przemy­
śle i rzemiośle nie tylko nie jest pomi­
jana w naszych planach gospodarczych, 
ale przewidujemy stały rozwój zarówno 
prywatnego przemysłu, jak i rzemiosła. 
Będziemy się starali usuwać wszelkie 
tendencje dyskryminacyjne, lub fakty 
samowoli oiganórw podległych naszej ad- 
mini.tracji. Przez popieranie Centrali 
Zaopatrzenia i Zbytu przy Izbach Rze­
miennie yeh ehcertiy wzmóc produkcję 
rzem ieshihzą i lównocześnie umożliwić

rentowny eksport, oparty o wysoką ja­
kość i walory estetyczne naszych wyro - 
bćw.

Przez popieranie Zrzeszeń Branżowych 
przemysłu prywatnego chcemy wzmóc 
produkcję przemysłu prywatnego, ułat­
wić jego zaopatrzenie i zbyt z uwzględ­
nieniem możliwości eksportowych. W ra­
mach planów kwartalnych i rocznych 

; przemysłu dąlymy do ustalenia ścisłych 
; form współpracy pomiędzy przemysłem 
j państwowym i pry watnym. W tym ce- 
i lu będą zwołane wspólne konferencje 
' Zjednoczeń przemysłu państwowego i ich 

odpowiedników' w formie Zrzeszeń bran- 
! żowych przemysłu prywatnego.

Przewidujemy również sprzedaż i 
dzierżawę zakładów przemysłowych po­
niemieckich, celem ożywienia działalno­
ści inicjatywy prywatnej na Ziemiach 
Odzyskanych. W stosunku do chałupnic­
twa, drobnej galanterii, wyrobnictwa lu­
dowego, będziemy dążyć do udzielenia 
finansowej i organizacyjnej pomocy dla 
tysięcy rozproszonych warsztatów pracy 
'ak, aby dzięki pomocy Państwa prze­
mysł ludowy doszedł do rozkwitu i osią­
gnął równocześnie wysoki pozicm arty­
styczny".

starć między uzbrojonymi policjantam i a 
grupami robotników', którzy obrzucili po­
licjantów kamieniami. P iętnastu demon­
strantów  aresztowano.

Policja wojskowe, strzegąca w7stępu do 
parlam entu, nie dopuściła do w nętrza de­
legacji robotników, którzy chcieli doręczyć 
premierowi TsaldarisowI pismo protestu­
jące przeciw obecnemu stanowi rzeczy i 
przeciw' proponowanym ustawom.

Intelektualiści francuscy
o polskiej rzeczywistości

PARYŻ (PAP). Jak  donosi dziennik „Gi- 
ronae", grupa intelektualistów7 francuskich 
po odbyciu podróży inform acyjnej do Pol­
ski, ogłosiła komunikat, który stwierdza 
m. in. co następuje:

— W arunki powmjenne w Polsce wym a­
gają przyjaźni oraz lojalnej i ścisłej współ 
pracy z ZSRR, jak również obecności w 
rządzie czynników, które gwarantowałyby 
tę linię polityczną.

W dalszym ciągu kom unikat potępia 
ekscesy uzbrojonych band reakcyjnych 
oraz pisze, że „polskie siły zbrojne za g ra­
nicą, a w szczególności arm ia Andersa 
sprowadzają opinię publiczną na manowce 
przez sam fakt sw7ego istnienia oraz dos­
tarczają bandom istotnej pomocy ‘.

Identyczne oświadczenie ukazało się i w 
innych dziennikach.

Dodatki do uposażeń pracowniczych
nie ulegata zmianie

Zatwierdzona ostatnio przez KRN 
podwyżka uposażeń dla funkcjonariu- 
szów adm inistracji państwowej obejm u­
je . rówmież sędziów7 i nauczycieli. Pod­
wyżka ta w yraża się w zwiększeniu do­
tychczasowej płacy zasadniczej o 1009Ó 
w najniższej grupie uposażeń, zaś do 
10% w najwyższej. Nadto zwiększono 
dodatek rodzinny ze 100 do 200 zł na 
każdego członka rodziny. Inne dodatki 
do uposażenia, jak: funkcyjny, służbo- 
wtv , stołeczny, na Ziemiach Odzyska­
nych i w Gdańsku nie ulegają zmianie. 
Dotychczasowe płace zasadnicze w staw ­
kach przedwojennych łącznie z dodat­
kami wojennym i zostały obecnie scalone 
w jedną kwotę.



Nabożeństwo żałobne
za ś.p. Stefana Slaiigyriskie^o

Staraniem grona pracowników Biura Pre 
zydialnego Zarządu Miejskiego odbyta się 
wczoraj o godz. 8.30 w kościele Wizytek 
na Krak, Przedmieściu żałobna Msza św. 
z egzekwiami za spokój duszy ś. p. Stefa­
na Starzyńskiego.

Na środku kościoła ustawiono katafalk

Kierowane z Niemiec bandy hitlerowskieorganizowały na Slgsku terror i dywersję
(Początek na str. 1-ej)

Aby sobie uzmysłowić jak daleko woauuuu udtdWJUUU ftaldiaiK. . i * . , , i x T', _i i r i , swej bezczelno ci dochodzą Niemcy i ja ­mą trumną, a wokoło 6 płonących , . ’ , , , . ■* 1 kie rozkazy otrzymują z centrum orgam-z cza 
świec,

Nabożeństwo zgromadziło szereg współ­
pracowników ś. p. Starzyńskiego z okresu, 
gdy był podsekretarzem stanu w Min. Skar 
bu, prezydentem miasta i wreszcie komisa­
rzem cywilnym obrony stolicy. Obecni byli

zacyjnego, ukrytego gdzieś w głębi Nie­
miec, wystarczy przytoczyć słowa jednego 
z dowódców t. zw. kreisleitera, który na 
odprawie w październiku 1945 r. oświad­
czył swym podkomendnym:

ówczesny dowódca obrony Warszawy, gen. " ^ sk w niedługim czasie zostanie wy- 
dyw. Rómmel, min. Kaczorowski, wyżsi Zwolony Przez Anglików i Amerykanów 
urzędnicy Zarządu Miejskiego i rodzina przy, naszC> P°,moc>;- Musimy obecnie in-
zmarłego.

Zgon
pifof. I. Feldmana

wigilować polską służbę policyjną i bez­
pieczeństwa oraz wszystkich Połaków-dzia 
łączy, by ich na czas unieszkodliwić. Po­
tem otrzymamy rozkazy co dalej robić“. 
Dalej na tejże odprawie powiedział: „Oi- 
ganizacja nasza z każdym dniem się roz- 

Zmarł w Krakowie znany historyk prof. rasta, coraz więcej osób jest zwerbowa- 
Uniwersytetu Jagiellońskiego, dr Józef nych tak, że niedługo przyjdzie już mo- 
Feldman. ment rozgrywki z Polakami na całym

Zmarły był wybitnym znawcą dziejów no Dolnym Śląsku", 
wożytnych, autorem wielu prac naukowych, Na odprawie zaś w lutym 1945 r. mówio 
m. in. cennej pracy o Bismarku. i no: „Wyzwolenie nasze jest już bliskie.

W s p ó łp ra c a  Ś w ia to w e j F e d e ra c ji Z w . Z aw .
z Orcpmizaajci Harodów Zjednoczonych

.NOWY JORK (API). W czasie dyskusji j stosunków rady ekonomiczno-społecznej z 
nad raportem  kom itetu ekonomiczno-spo-' organizacjam i nie-rządowymi. 
łecznego ONZ, została przyjęta poprawka,
która reguluje postanowienie, dotyczące

Zdrajcy Francji
przed siidem

PARYŻ. (API). Przed sądem w P a­
ryżu rozpocznie się proces przeciwko 
31 członkom organizacji t. zw. „Służby 
Policji Antykomunistycznej", którzy są 
odpowiedzialni za śmierć albo wywiezie­
n ie tysięcy patrio tów  francuskich.

Wszyscy oskarżeni, w spółpracując 
z gestapo i policją, tropili członków 
ruchu oporu i zwalczali Maąuis, znęcali 
się nad  patriotam i francuskim i i wy­
daw ali Niemcom setk i ofiar.

Artyleria przeciwatomowa
WASZYNGTON. (SAP). Gen. Everatt 

S. Hughes w yjaw ił szereg fantastycz­
nych szczegółów, dotyczących nowej bro­
n i pociskowej. Jakkolw iek wynalazek ten 
jeszcze jest w fazie eksperym entowania, 
uczeni spodziewają się, że nowa broń 
będzie mogła zwalczać rakiety  atomowe 
lub niszczyć samoloty pancerne, załado­
w ane bronią atomową.

Nowa broń będzie wyrzucała strum ień 
roztopionego m etalu z początkową szyb­
kością około 8 km. na  sekundę i nie 
będzie siły, k tóra mogłaby strum ień od­
wrócić albo mu się przeciwstawić. Bę­
dzie on przebijał na  w ylot płyty p an ­
cerne a bombie atomowej da „prztycz­
ka w nos“.

Vlastimil Hofman
wraca do kraju

! Do Pragi przybył wybitny polski artysta- 
malarz, prof. Vlastimil Hofman, który przez 
cały okres wojny przebywał w Palestynie.

Mistrz Hofman, który powraca obecnie 
na stałe do Krakowa, przywozi ze sobą bo 
gaty dorobek artystyczny z okresu ubieg­
łych 7 lat.IroniLa polifyezna

W icem in ister  Spraw  Z ag ra n iczn y ch  Z ygm u n t  
M od zelew sk i p rzy ją ł w  tin .u  w czo ra jszy m  szeta  
M isji U N R R A  w  P o lsce  gen . C. M. D ru ry .

D o ty ch cza so w y  d yrek tor  b iura d la  Spraw  
UN R R A  p rzy  M in isterstw ie  Ż eg lug i i H andlu  
Z a gran iczn ego , Z y g m u n t Jan  M ądrzcie wsjki, 
zo sta ł m ia n o w a n y  k iero w n ik iem  M isji P cI.-.k .-. 
dla dem ob ilu  a lia n ck ieg o  oraz s ta ły m  d e leg a ­
te m  r.sądu p o lsk ieg o  w L on d yn ie  do ty ch  
sp raw .

•S*
W dniu w czo ra jszy m  m in is te r - Z d row ia  dr. 

F ra n c iszek  L itw in , p rzy ją ł p. B o eseh ‘a — d e­
leg a ta  M ięd zyn arod ow ego  C zerw onego K rzyża  
z G en ew y . O m aw iano ca ło k szta łt zagad n ien ia  
ip o m cly  M ięd zyn arod ow ego  C zerw onego K rzy­
ża  dla P o lsk i. P. B o esch  p ozosta je  w  P o lsce  ja- 
(ko sta ły  p rzed sta w ic ie l M ięd zyn arod ow ego  Czer 
w o n eg o  K rzyża na P o lsk ę .

Popraw ka brzmi: „Komitet uważa, że 
ścisła współpraca powinna być ustanowio­
na z Światową Federacją Związków Zawo 
dowych, k tóra już przedstaw iła Radzie 
ekonomiczno-społecznej podanie w yraża­
jące chęć ustanowienia ścisłej łączności z 
n ią“. Podczas debaty zostały przedłożone 
poprawki USA i Związku Radzieckiego.

Delegat Związku Radzieckiego głosował 
za popraw ką am erykańską, żądając wpierw 
włączenia do niej słów: „Światowa Fede­
racja Związków Zawodowych", co zostało 
przyjęte w  tym  brzmieniu.

Posiadam w swojej dyspozycji poważną 
grupę starych, wyszkolonych żołnierzy, 
którzy już walczą w naszej organizacji, a 
którzy będą nam potrzebni w momencie 
wyzwolenia".

Wreszcie na odprawie w marcu 1946 r. 
padły słowa: „Dla Niemców słońce wkrót­
ce zaświeci. Zobaczycie co w maju będzie 
się dziać na Śląsku. Musimy być czujni, 
zorganizowani i przygotowani na wszyst­
ko i w tej nadziei pracować".

Maj był jednak niełaskaw dla tej ban­
dy, bo właśnie w maju byli aresztowani 
i nie wiele mogli zobaczyć... „co się dzie­
je na Śląsku",

JAK BYLI ZORGANIZOWANI
Ą teraz pytanie, kto to byli ci członko 

wie „Wolnych Niemiec" i jak byli zorga­
nizowani?

Wszyscy, bez wyjątku, to dawni człon­
kowie SS, SA, BDM, NSDAP, H J itp. W 
sztabie organizacji była nawet lekarka, 
do której zadań należało usuwanie spe­
cjalnego tatuażu z ramion SS-owców.

Grupy dzielnicowe, z których składała 
się szajka, rozpadały się na oddziały 
następujące; dywersyjny, meldunkowy, po 
szukiwawczy, łącznikowy, ochronny, orga 
nizacyjny, magazynowy, personalny, prze­
ciwpożarowy i wywiadowczy. Członkowie 
oddziałów byli specjalnie szkoleni. Np. 
oddział poszukiwawczy miał za zadanie 
wyszukiwanie i zabezpieczanie min, matę 
riałów wybuchowych, broni, amunicji, ra ­

diostacji itp. Oddział magazynowy miał 
za zadanie zabezpieczanie tego sprzętu i 
materiałów. Oddział ochronny ochrapiaf 
sztab i dowódców. Oddział łącznikowy do 
starczał łączników pomiędzy oddziałami 
i sztabami. Na czele niektórych oddzia­
łów stały kobiety.

U góry stał szef sztabu, który dyspono 
wał ó-ciu grupami łącznikowymi oraz spe 
cjalną grupą wykonawczą, do której nałe 
żał nadzór nad innymi grupami i wykoa. 
wanie wyroków organizacyjnych.

Jak z tego widać, zlikwidowana banda 
zorganizowana była na wielką skałę i 
przedstawiała poważną groźbę dla bezpie 
czeństwa i ładu w Państwie.

Poza tą organizacją, Władze Bezpieczeri 
stwa zlikwidowały w kwietniu b.r. na te­
renie jednego z powiatów województwa wro 
oławskiego organizację niemiecką „Green- 
cross“. W czasie rewizji ujawniono 50 zna 
ków rozpoznawczych organizacji „Green- 
cross", pieczątki podrabiane z godłem 
polskim, rosyjskim, hiszpańskim i angiel­
skim, pięć pistoletów oraz amunicję.

*
W ostatnim swym przemówieniu przez 

radio wicepremier Gomułka stwierdził, że 
na ziemiach zachodnich znajduje się jesz 
cze blisko 2 miliony Niemców. Dopóki 
więc ostatni Niemiec nie opuści Polski ko 
nieczna jest wielka czujność nie tylko 
ofiarnej służby bezpieczeństwa, ale i ca­
łego społeczeństwa.

S e tk i t y s ię c y  z b ro d n ia rz y  w o je n n y c h
znajduje przytułek w Austrii

PRAGA (PAP). Dziennik „Rude P ravo“ 
opublikował sprawozdanie swego w iedeń­
skiego korespondenta, donoszące, że strefy 
austriackie, okupowane przez aliantów  za 
chodnich, stały się schronieniem dla wszel­
kiego rodzaju band ąuislingowskich. W Au

B ila n s  h a n d lo w y  p o ls k o - r a d z ie c k i
Wzajemne wykonanie umów

Według stanu na 20 kw ietnia r. b. im- 
por1 towarów ze Związku Radzieckiego— 
w ram ach umowy — osiągnął już 100% 
w dostawach: niklu, bawełny, lnu, k a u ­
czuku, fosforu czerwonego, m etali szla­
chetnych, klingerytu, wyrobów azbesto­
wych oraz stopów żelaznych. Dostawy ru ­
dy manganowej osiągnęły 96,6%, miedzi — 
74,9%, tłuszczów technicznych 96%, rudy 
żelaznej — 58,6%, wełny 75% i tytoniu— 
94%.

W eksporcie do ZSRR wykonanie umo­

wy osiągnęło: 100,9% w  żelazie i 'stali, 
100% w cynku rafinowanym  i blasze cyn­
kowej, 101,2% w tkaninach wełnianych, 
94,5% w wyrobach szytych oraz 81,2% w 
koksie. Dostawy węgla wykonywane były 
na poczet umowy, zaw artej w  kwietniu 
r. b. i osiągnęły już 80,3%.

Nasze niewypełnione jeszcze zobowiąza­
nia z tytu łu  dostaw koksu obejm ują: na 
poczet umowy lipcowej ub. r. ok. 50 tys. 
ton oraz tegorocznej — 200 tys. ton.

K o ń czę  s ię  p rz y g o to w a n ia  do  re fe re n d u m
Lokale musza być odpowiednie

Przelotna deszcze
P ogod a  o zach m u rzen iu  zm ien n ym , m iejscam i 

przelotnie deszcze  pochodizenia b u rzow ego , beż 
w ię k szy c h  zm ian , u m iark ow an e, ch w ilam i p o ­
r y w iste  w ia try  w  k ieru n k ach  p o i. i zach od n im

W wyniku przeprowadzonych lustracji lo 
kali Komisji Obwodowych w Warszawie 
oraz na podstawie raportów Starostw 
Grodzkich, postanowiono zmienić szereg 
lokali Komisji nie odpowiadających dosta­
tecznym wymogom (jak np. lokale w miesz 
kaniach prywatnych, położone na zbyt wy­
sokich piętrach, za małe), na inne, bardziej 
dostosowane do potrzeb głosowania.

DWIE URNY 
NA 1.400 GŁOSUJĄCYCH

Dla usprawnienia przebiegu głosowania 
zdecydowano, aby w lokalach komisji ob-

Zajście uliczne
na Pradze

Wczoraj' na ul. Ząbkowskiej zaszedł po 
żałowania godny incydent. Wojskowy w 
stopniu sierżanta, w stanie nietrzeźwym, 
napastował z nieustalonej na razie przy­
czyny dyżurującego obok Bazaru Różyckie 
go posterunkowego M.O. Gdy patrol mili­
cyjny próbował go aresztować rzucił się 
do ucieczki ,a następnie zaczął strzelać 
do ścigającego go milicjanta. Milicjant od 
powiedział strzałami. Jedna z kul ugodzi 
ła śmiertelnie wojskowego.

Na miejscu wypadku zebrał się tłum. 
Nieodpowiedzialni awanturnicy rzucili się 
na milicjanta, usiłując go rozbroić. Wezwą 
ny oddział M.O. przywrócił porządek. Mi 
licjant — sprawca śmierci wojskowego — 
został aresztowany. Aresztowani zostali 
również awanturnicy, którzy go napasto­
wali. Dochodzenie w toku.

wodów liczących ponad 1.400 uprawnionych 
do głosowania, umieścić dwie urny. Obwo 
dów takich jest znaczna większość.

W lokalach tych zostaną wywieszone ta ­
blice orientacyjne, informujące głosującego 
od jakiego kompletu komisji otrzymać ma 
kartę z kopertą i do której urny ją włożyć.

SPISY DODATKOWE
Od 17—22 bm. w godz. 15—20 w komi­

sjach obwodowych znajduje się stały dy­
żur, aby umożliwić wyjeżdżającym na ur­
lop zaopatrzenie się w zaświadczenie upraw 
niające do głosowania w miejscu tymcza­
sowego pobytu.

Spisy dodatkowe głosujących, sporządza­
ne przez Wydz. Ęwid. Ludności zostaną do 
starczone do Komisji Obwodowych po 21 
bm. Spisy obejmują tych wszystkich, któ­
rzy zostali zameldowani w czasie od 10 
maja do dziś (19 czerwca).

29 B M. ZBIÓRKA
PRZEWODNICZĄCYCH KOMITETÓW
W lokalach Starostw Grodzkich zbiorą 

się 29 bm. przewodniczący komisji obwodo 
wych i ich zastępcy po odbiór urn, kopert 
i kart głosowania.

Chorym, przebywającym w szpitalach, 
komisje obwodowe, na terenie których znaj 
rych znajdują się szpitale, umożliwi się od­
danie głosu na miejscu.

Na podstawie uchwały Prezydium W.R.N. 
postanowiono na dzień 30 czerwca oddać 
do dyspozycji Okręg. Komisji Głosowania 
Ludowego wszystkie samochody z taboru 
miejskiego, (i g.)

strii — stwierdza korespondent — jest b a r­
dzo wielu Niemców, którzy przybyli tam 
z Czechosłowacji, Jugosławii i Węgier. 
Około 300 tysięcy Węgrów, Bułgarów, J u ­
gosłowian i obywateli innych państw  znaj 
duje się na terenach okupowanych przez 
wojska am erykańskie, brytyjskie i fran ­
cuskie. Oficjalnie cą oni uważani za „oso­
by wysiedlone" i dlatego cieszą się opieką 
sojuszników, otrzym ując dużo lepsze wy­
żywienie, niż ludność austriacka. Część 
tych „wysiedlonych" trzym ana jest w obo­
zach; m ają oni jednak swobodę ruchów 
poza obozem, gdzie ukazują się uzbrojeni.

Większość tego rodzaju „wysiedlonych" 
— podaje korespondent — należała po­
przednio do SS lub popełniała ciężkie 
przestępstw a przeciwko swym współziom­
kom i nie ma obecnie odwagi wrócić do 
ojczyzny. Można znaleźć wśród nich usta- 
szi, serbskich faszystów, resztki w ęgier­
skich band faszystowskich i innych. Os­
tatnio przyłączyli się do nich ludzie z a r ­
mii Andersa. Liczba uzbrojonych band fa­
szystowskich przewyższa ilość w ojsk oku­
pacyjnych wszystkich 4 m ocarstw  łącznie. 
W Salzburgu ilość ich równa się czwartej 
części całej miejscowej ludności.

PRZEGLĄD PRASY

„Tak“ Ziem Odzyskanych
„Dziennik Piolski" ro z p a t ru ją c  w  ąrty-> 

kule  J.  A. Szczepańskiego problem y  
Ziem Odzyskanych przypomina,, że Ś ląsk  
był podstaw ą potęgi niem ieckiej,  bezcen­
nym  skarbcem, z którego to rozbójni­
cze m ocarstw o czerpało olbrzymie si ły :

Postarajm y się z tego faktu w y c ią ­
gnąć logiczne wnioski: że $eśli Z iepiie  
Odzyskane m ogły w ystarczyć na buddwę 
potęgi Pruso-Niem icc, czym że mogą, p o­
w inny — musza! — stać s ię  dla nas» 
Polaków, narodu w ielk iego, narodu o 
w spanialej kulturze, ale narodu n ie nia- 
jąccgo am bicji w ładania nad innym i?!

Niezrozumienie tego faktu, daw anie  
ucha  podstępnej, judaszow ej propagan­
dzie, p row adzi wręcz do podcinania od­
budow ującego się nowego życia, gdyż 
przyszłość Polski zależy od Ziem O d­
zyskanych, w  p ierw szym  zaś rzędzie _ od 
Śląska. Je s t  to pew nik  absolutny, a jed ­
n a k  tu  i ówdzie odzyw ają się głosy  
„sceptyków" —• chorych n a  kom pleks 
tymczasowości w stosunku do Ziem Od­
zyskanych:

Ci ludzie popełniają w ię c tj  n iż  błąd, 
popełniają zbrodnię wobec P olsk i. Polska  
suw erenna i niepodległa m oże bow iem  
istnieć od Sanu do Nysy, tul B ia łego­
stoku do Szczecina, albo być w ątłą , s ła ­
bą roślinką, bezbronnie w ydaną na łup  
pierw szej z brzegu burzy.

Z persp ek ty w y  Z iem O dzy sk an y ch  w i­
dać dopiero całą doniosłość referendum , 
k tó re  odbędzie się 30 czerwca. .Na Zie­
miach Odzyskanych rozum ie  się wym o­
w ę historii,  bo jes t  się przy jtej tw o­
rzeniu, p rzy  jej n a ra s ta n iu  z dn ia na  
d zień , 1 to też s tosunek  do referendum  
na  Ziem iach O dzyskanych jest pełen  en­
tuz jazm u:

Tam, na Ziemiach O dzyskanych z ab ­
solutną obojętnością czyta się n $ . sofi-i 
styczne w yw ody FSL, że poleen g ło ­
sow ać „nie" na pytanie o zn iesien ie  se -  
na,tu, mimo, że daw niejsi ojcow ie stron­
nictw a i jego najśw ietn iejsi przyw ódcy  
w ystępow ali z całą stanowczością prze­
ciw  senatowi, i tam, na Ziem iach O d­
zyskanych rozum ie się  doskonale sens  
i wartość w ykonanych reform  społeozc 
nych i ich łączność z programem op ar­
cia granic o Odrę i Nysę. To też tam , 
na Ziemiach Odzyskanych bez dysku­
sji w iedzą w szyscy, że krótkim trzykrot­
nym  „tak" odpowiedzą na pytania refe ­
rendum.

Kończąc swe in teresujące w yw od y  
J. A. Szczepański pisze:

Czerwiec 1946 będzie m iernikiem  w y ­
robienia i dojrzałości narodu polskiego; 
w yrobienia politycznego: w obec pytania  
o ustrój parlam entarny; w yrobienia sp o ­
łecznego: w obec pytania o reform y so ­
cjalne; i w yrobienia narodow ego: w o ­
bec pytania o Ziem ie Odzyskane. O d oj­
rzałość polityczną Śląska i pozytyw ną  
odpowiedź „tak" m ożem y być spokojni.

Z agu b ion ą  k artę  ew id e n c y jn ą  n a  sam och ód  
D . K. W . N r. rejestr . A-48370, w y sta w io n ą  p rze*  
p . u .  S. na M in. In form . i Propiag. do d y sp o ­
z y cj i S p oić  z. Wyidiawn. C zy te ln ik  — u n iew a ż ­
n ia  się . K . 3153-0

ROZMOW A Z PANIĄ PRZYBYLSKĄ (1)

O S E N A C I E
Grzecznie ufiloniwszy się pani Przy­

bylskiej, chciałem jak zwykle niepostrze­
żenie przejść mimo, gdy groźnie skinąw­
szy parasolką zatrzymała mnie w pól 
drogi.

— Co wy tam w waszej gazecie w y­
prawiacie z tym referendutnem? To ja 
mam głosować za zniesieniem senatu? 
A niedoczekanie wasze, a niech was...

— Niech się pani dalej nie fatyguje. 
Za życzenia ślicznie dziękuję. Ale cze­
muż to jeśli wolno spytać,  ̂chce pani 
głosować za senatem i to jeszcze tak 
gwałtowanie, droga pani Przybylska?

— To pan mnie jeszcze śmie pytać? 
Za kogoż pan mnie ma? Za komunistę 
czy za masona? A może za Żydówkę, 
co?

— Nie, nie, uchowaj Boże. Ale na co 
pani senat potrzebny?

Sapnęła z irytacji.
— Senat jest potrzebny po pierwsze 

dlatego, że... No, wie pan przecież. Po 
drugie... tego.... No, coś pan z konia 
spadł, czy co? Nie wie pan, na co se­
nat potrzebny?

— Nie wiem, droga pani, naprawdę 
nie wiem. Mnie np. zupełnie wystairczy 
sejm z 444 posłów, nad którymi kon­
trolę wykonują wyborcy, opinia publicz­
na i...

—• Tylko mnie pan nie zagaduj. Ja pa­
nu powiem, że senat jest potrzebny, i to 
bardzo potrzebny. Bo senat, panie, to...

No jednym słowem, przeczytaj pan so­
bie w „Gazecie Ludowej", to będziesa! 
pan najlepiej wiedział. Tam wszystko 
wyraźnie pisze. I wszyscy porządni lu ­
dzie głosują na pierwsze pytanie — ,nie". 
Bo są sympatykami i zwolennikami, ro­
zumie pan teraz czy jeszcze nie? A ko­
munisty i masony — owszem, proszę 
bardzo — mogą sobie głosować ,tak‘ .

— A Witos droga pani? A marsza­
łek Rataj? A Kiernik? Ani komuniści, 
ani masoni, a przecież byli przeciw se ­
natowi!

— Co mnie pan głowę trajlujesz! Wi­
tos, Rataj — a bo ja wiem co oni mó­
wili, Ale Kiernik, nasz Kiernik który 
każe razom z Mikołajczykiem głosować 
„nie" przeciw zniesieniu senatu, nio 
mógł być i nie był przeciw senatowi!

— Co zrobię, droga pani, kiedy był. 
Służę dowodami. Ogłaszaliśmy je w na­
szym piśmie.

— A niech tam naw et Był czy nie 
był — nie ważne. Co było a nie jest 
nie pisze się w  rejestr. Będę głosować 
„nie" i basta. Musi być senat, żeby nie 
wiem co!...

Machnęła parasolką i, nie pożegnaw­
szy się odpłynęła — groźna, majesta­
tyczna, senatorska.

— Pani Przybylska, pani Przybylska!-—
zawołałem . rozpaczliwie. Senat kosztuje* 
Zapomniała pani o podatkach! ^

Sław. f ;
(D. c; n.) j U

IACEK WOŁOWSKI
TAK BYŁO

' T*o b o h a tersk ie j w a lce , ba ter ia  p rz ec iw lo tn i­
cza  na S ask iej K ęp ic  zosta ła  rozb ita  przez n ie ­
m ieck ie  sa m o lo ty . Sam och ód, k tóry  zabrał Z y g ­
m u n ta , w ie z ie  rów n ież  Siwicki d ow ód cy  baterii, 
b y  je  d ostarczyć  żon ie .

Na Rondzie Waszyngtona pełno lejów 
jod bomb. Leży tam jakiś człowiek.

Wpadają na most. Szofer zwiększa 
szybkość. Most tu i ówdzie jest podziu­
rawiony, więc samochó.d mijając wyrwy 
zatacza wielkie łuki.
* Niebo jest czyste, szaro niebieskie. 
Znów leży człowiek.

W Alei Trzeciego Maja trzeba zwolnić. 
Wpoprzek jezdni zwalony na bok tram­
waj. Za nim gromada ludzi rozbija jez­
dnię oskardami. Budują barykadę.

Na tramwaju, tuż kolo paląka, siedzi 
jegomość. Starszy, brzuchaty z karabi­
nem i biało-czerwoną opaską na ranre- 
niu. Wartownik. Jest spocony. Rozpiął 
marynarkę i koszulę. Obok kobieta wyj 
muje z koszyka wiktuały. Jakaś butelka, 
kiełbasa, chleb.

— Obywatelski strażnik — konstatuje 
6zofer, objeżdżając chodnikiem baryka­
dę. — Jednego takiego zabiło w połu­
dnie na Marszałkowskiej. Pilnował ba- 
fykąęły koło A lei Jerozolim skich. Dostał

odłamkiem w brzuch i amen. Fryzjer 
był z zawodu.

Samochód skręcił w Bracką, potem 
Jasną. Wszędzie sklepy pootwierane. 
Widać, wczorajsze zarządzenie prezy­
denta Starzyńskiego zrobiło swoje.

Zapowiedział on, że zamknięte skle­
py każe otwierać siłą, a za podnoszenie 
cen karać będzie śmiercią. Poskutkowa­
ło.

Gdy samochód stanął na Zidnej przed 
budynkiem Radia szofer zaproponował 
by zwłoki kapitana przenieść na tylne 
siedzenie.

— Zawsze godniej będzie wyglądało — 
mówi. Niech kobita zobaczy, że o nie­
boszczyka dbano.

Było z tym trochę kłopotu, bo trup 
już zesztywniał, lecz w końcu dało się 
2*;r ić. Pożegnali szofera. Odjechał.

Weszli do budynku.
W hallu znów ogarnęło ich podnie­

cenie. Byli u siebie. Opadli ich koledzy. 
Znalazła się butelka starki Jedni widząc 
ich, umorusanych ziemią, pytali co prze­
żyli. Inni opowiadali nowiny. W budyn­
ku zaszły zmiany. Z wyjątkiem nasłu­
chów, które musiały zostać na piątym 
piętrze, wszystko przeniosło się na pier-

wsze piętro i parter. Studio muzyczne 
w podziemiach zamieniono na sypialrflę. 
Cóż poza tym?

Zginął inspektor audycji Jaworski. Ju­
tro ma być pogrzeb. Poza tym brak wo­
dy. Wieczorem będzie przemawiał Sta­
rzyński na zagranicę. Jutro rano Nie­
działkowski mówić będzie do rc Uni­
ków. Będzie przemawiał także kapitan 
Połesiński. Niemcy zbombardowali szpi­
tal Marszałka Piłsudskiego. Zginęło dwu 
stu rannych i bardzo wielu cywilów, 
którzy na wezwanie radia pośpieszyli na 
pomoc. Generał Czuma i prezydent Sta­
rzyński byli na miejscu. Ęaru ludzi zo­
stało odznaczonych Krzyżami Walecz­
nych. Jakiś doktor, jakaś służąca, któ­
ra z palącego się budynku wynosiła ran 
nych, jakiś dozorca, który przez cały czas 
bombardowania flegmatycznie zamia­
tał jezdnię...

— A co zagranica?
Więc wetknięto im bibułki z nasłu­

chami.
Zygmunt czytał:
— Varsovie ~c defend heroiąuement. 

La cavalerie polonaise a franchi la fron- 
tiere de la Prusse orientale. Des avia- 
teurs anglais lancent sur Wilhelmstrasse 
des fusees et de traets...1).

Pięknie
Komunikaty radia francuskiego i an-

i)  W arszawa broni się bohatersko. Ka- 
waleria~y.Dlska przekroczyła granice Prus 
Wschodnich. Lotnicy angielscy zrzucają na 
W iiłielm slrasse rakiety, i ulotki, J a ­

gielskiego były od dwóch dni jedynym 
źródłem informacji o sytuacji na fron­
cie. Bezpośrednia łączność z naczelnym 
dowództwem urwała się i trudno ją by­
ło nawiązać.

Poszedł na górę. Było po siódmej. 
Najwyższy czas robić dziennik wieczor-

W sąsiednim pokoju pani Ponikow­
ska i pani Żebrowska z niezmąconym 
spokojem przygotowywały szczegółowy 
program na dzień następny.

Starannie ubrane, zrównoważone, uś­
miechnięte, zdawały się nie zwracać 
uwagi na nieustanne wstrząsy powodo­
wane bliskimi eksplozjami.

Zygmunt siadł przy maszynistce i za­
czął dyktować „dziennik". Skończył, gdy 
ktoś z derłu, zawołał, że przyszedł Sta­
rzyński. Poprosił maszynistkę by przej­
rzała maszynopis i zamierzał zajść na 
dół, gdy zadzwonił telefon.

Mówił Chilinowicz, redaktor żargono­
wego „Haintu". Pytał, czy nie można by 
odbitek wiadomości radiowjlch przesy­
łać dziennikom. Zygmunt zgodził się. 
Co dzień będą do odebrania na wartow­
ni.

— A co słychać?
Okazało się, iż wszyscy prawie poważ­

ni dziennikarze, mimo zarządzonej ewa 
kuacji, pozostali w Warszawie.

Biedzą się teraz nad uruchomieniem 
drukarń. „Robotnik" nie ewakuował się 
wcale. Zostali wszyscy z Niedziałkow­
skim na czele. Pozostali także dzienni­
karze z prasy żydowskiej, -

—  A z  polityków?
Właściwie tylko opozycja.
Jeśli chodzi o P. P. S., poza Niedział­

kowskim, Barlicki i bodaj Żuławski. Ry* 
barski ze Stronnictwa Narodowego. No 
cóż. Jeśli chodzi o Ozon, to z czołowych 
działaczy tylko szef propagandy poseł 
Zenczykowski.

Zenczykowski!
Zygmunt przypomniał sobie, iż to teń 

właśnie, który na ostatnim plenarnym 
posiedzeniu Sejmu, postawił wniosek, 
by wszyscy posłowie wstąpili do wojska. 
Wniosek został przyjęty jednomyślnie. 
Jak słyszał później, do wojska wstąpiło 
czterech. ' !

— Co robi Zenczykowski? — spytał.
— Jest podporucznikiem w 21 pułku 

piechoty. Stoi gdzieś na Mokotowie.
— Przynajmniej jeden — pomyślał 

Zygmunt — co nie blagował.
Położył słuchawkę. Zszedł na dół.
W pokoju inspektorów przylegającym 

do speakerni, mianowany przez Starzyń­
skiego jako Cywilnego Komisarza Obro­
ny, nowy dyrektor Radia, Rudnicki, roz­
mawiał z pułkownikiem Lipińskim i ja­
kimś młodym człowiekiem w mundurze 
kapitana.

Rudnicki, przedtem kierownik działu 
muzycznego, w nieposzlakowanie od­
prasowanym garniturze, z dyskretnym 
uśmiechem słuchał tego, co mówił Li­
piński. J

Lipiński był podniecony. ifi
(P> & fi l* ił



200 ton gruzu usunęli już
pracownicy instytucji społecznych

r  Ulica Oboźna przy zbiegu Krak. P rzed­
m ieścia i cały odcinek wzdłuż ogród­
k a  koło pomnika K opernika są już zu­
pełnie oczyszczone z gruzów i zam ie­
cione. Niedługo rozpoczną się prace nad 
ułożeniem  płyt chodnikowych. Pracow ­
nicy Instytucyj Społecznych przystąpili i Zawodowych 
obecnie do pracy 
K rak. Przedmieścia 
Iśw. Krzyża.

otrzym ują ubrań ochronnych. W pierw ­
szym dniu pracy ubrania te były roz­
dane dość licznej grupie pracowników. 
Dlaczego nie otrzym ują ich dalsze gru­
py?

Inicjatorka akcji — Rada Związków

nad oczyszczaniem j 
na wprost kościoła j

powinna zainteresować 
się tą sprawą, tym  .więcej, że ostatnie 
dni obfitujące w deszcze wpływają na 
obniżenie tempa robót, gdyż obsypani

Od początku akcji, czyli w ciągu trzech \ pyłem wapiennym  i kurzem pracowni­
a n i  wywieziono już około 200 ton gru 
fcu i ziemi.

W dalszym ciągu pracowali wczoraj 
ina tym  odcinku pracownicy Naczelnego 
K om itetu Wykonawczego SL i grupa 
pracowników TUR. Niektórzy pracow ­
nicy NKW SL pomimo, że pracowali już 
fw  ̂ dniu poprzednim poświęcają drugi 
dzień pracy. Do południa wywieziono 
|15 samochodów gruzu. ZOM przydzielił 
ido akcji 7 wozów ciężarowych.

Obserwując pracę Zw. Zawodowych 
przy  uprzątaniu W arszawy zwracamy 
uwagę, że od kilku dni pracownicy nie

C A L A P O U K A
C Z ł j t c i  . .  •

J u ż  uk aaał siie n u m er 3-ci 
I DO N A BY C IA  w s z ę d z i e
j A d res  R ed ak cji i  A d m in istra cji — G dynia, 

uli. św . P iotra  12. K. 3134-1

cy przeryw ają pracę, aby uchronić od 
zniszczenia swoje, może jedyne ubranie...

(m . g ).

Najpierw  trzeba ekshum ow ać
potem zwozić śmieci i gruz

Na placach, skwerach, ulicach miasta czę 
sio jeszcze napotyka przechodzień na sa­
motne, opuszczone groby. Czasem zdobi je 
wiązanka kwiecia, rzucona nieznaną czy­
jąś ręką, a czasem zjawia się niespodzie­
wanie ktoś z bliskich, powracający z tu ­
łaczki, dociera do grobu i mogiłę otacza 
staranną općeką.

Na jednym z placów w pobliżu ul. P a­
wiej poebowiano we wspólnym grobie 10 
ofiar powstania, ekshumowanych spod gru­
zów sąsiednich kamienic. Wkrótce zniknął

Zawody — niezawodne 
Pokaz zespołu Szkół Gospodarstwa

— Dziewczynki, w  ciągu 20-tu minut 
musicie sprzątnąć wszystkie sale, przygo­
tować kanapki i urządzić bufet!

Kilkanaście dziewcząt w granatowych 
sukienkach, białych fatuchacn i czapecz­
kach wzięło się raźno do roboty. Po upły­
wie wyznaczonego przez kierowniczkę ter 
minu rozkaz został całkowicie wykonany. 
Podłogi lśniły czystością, w laboratorium  i 
kuchni zrobiono porządek, jedną z sal za­
mieniono na bufet, w innej urządzono ja ­
dalnię, udekorowaną pomysłowo kolorowy 
mi lampionami.

Za chwilę goście, zebrani na pokazie 
rzemiosła, urządzonym w dniu w czoraj­
szym przez zespół 5-ciu szkół w lokalu 
Szkoły Gospodarczej 7 Sewerynów 8, mieli 
możność podziwiania nie tylko sprawności 
i wyszkolenia uczennic tych szkół, ale 
również smacznych wytworów młodych a- 
deptek sztuki kulinarnej — jak  ciasta, 
ryby i sałatki. ■S*

Realizowanie hasła powszechnego obo­
wiązku pracy wymaga ograniczenia do 
minimum zajęć w  indywidualnych gospo­
darstw ach rodzinnych oraz mocnej roz­
budowy społecznych gospodarstw zbioro­
wych. Wszelkiego rodzaju stołówki, świe­
tlice, kluby, wczasy pracownicze, domy

i iTydzień remanentów w m a g a z y n a c h  „S p o łe m
Odbić? przydziałów do 25-go hm .

wypoczynkowe a także estetyka w nętrz 
stają się zagadnieniami ogólnymi i społe­
cznymi, które muszą być postawione w ła­
ściwie, rozstrzygnięte i realizowane racjo­
nalnie, gdyż sięgają do podstaw biologi­
cznych i kulturalnych naszego bytu-

Aby sprostać tak  ważnym potrzebom, 
należy jak  najszybciej wyszkolić rozlegle 
kadry wykwalifikowanych pracowników 
społecznych gospodarstw zbiorowych oraz 
przemysłu hotelarskiego. Toteż na całym 
obszarze państw a powstają szkoły i k u r­
sy hotelarskie, dietetyczne, kucharskie, 
kelnerskie etc., gdzie w inny się kształcić 
liczne zastępy uczącej się młodzieży oboj­
ga płci oraz dorośli pracownicy funkcjo­
nujących gospodarstw zbiorowych np. re- 
stauracyj, barów, hoteli, pensjonatów, sa­
natoriów itp.

Miejmy nadzieję, że nauczanie w  tym 
kierunku znajdzie zastosowanie na wszy­
stkich szczeblach nauczania powszechne­
go, przez co podniesie się ogólną kulturę 
domu i życia zbiorowego. (J)

krzyż z zapomnianego gjhobu, a z te renu ,' miejsc zwłoki 
na którym odbywały się wojskowe ćwiczę- ( grobów, 
nia, zniknęły zrównana przez ćwiczących 
z ziemią pagórki-mogiły.

Po nitce do kłębka dotarła ob. J. K., 
matka staruszka do miejsca,  ̂ w  ̂ którym, 
zgodnie z informacjami P. C. K,, pocnio- 
w'ano jedynego jej syna. Grofeb jednak nie 
odnalazła. Miejski Zakład Pogrzebowy o- 
biecał przystąpić do przekopania zniwe­
lowanego terenu, zaznaczając, że na wy­
padek odnalezienia zwłok syna, matka ma 
si zobowiązać się do pochowania na koszt

ze znajdujących się fani

W podobnej sytuacji znajdą s:ę ci wszy­
scy , których 'bliscy pochowani są na w a­
le wiślnym u wylotu szosy KamedUłów na' 
Żoliborzu. Rozpoczęto tam bowiem rów­
nież zwózkę gruzów i śmiecia.

I jeszcze Jedna sprawa, wymagająca o- 
mówienia. Nu Żoliborzu pojawiły się lostat 
nio na grobach napisy, wzywające miesz­
kańców do zglasziania mogił poległych w 
Miejskim Zakładzie Pogrzebowym, w związ 
ku z mającą nastąpić w najbliższych

własny także zwłok pozostałych ofiar, znaj i dniach ekshumacją zwłok i przeniesieniem 
dujących sie we wspólnym glrobie. Za w y j na cmentarz Wolski,
kopanie poszczególnych zwłok Miejski Za 
kład Pogrzebowy policzył po 500 zł, prze­
wiezienie na cmentarz 1.000 zł. Gdy dodać 
do tych kwot opłaty na lekarza, asystują­
cego przy ekshumacji, prtotokuliantek itd ,, 
koszt ekshumacji sięgałby od 8—10.000 zł. 
Dla cb. J. K., samotnej wdowy, byłaby to 
suma zbyt duża. Jakże tu pochować syna 
z groszy uciułanych z dorywczych posług.

Nieszczęśliwej przyszedł z pomocą P.C.K.
Wypadek ten nie iest odfosebniony.
Na skrawku wolnej od zabudowań prze­

strzeni, na rogu ul. Dobrej i Drewnianej, 
we wspólnym grobie pochowano kilku po­
wstańców. Siostra jednego z meb powróci­
ła z dhtgiej tułaczki i pierwsze swe kroki 
skierowała do mogiły brata. Ani śladu gro 
bu. Natomiast teren pokryty jest gruzem 
z rozbiórki okolicznych domów na wyso­
kość półtora metfra. Koszt rtozg'ruzowania 
placu przekracza wielokrotnie możliwości 
płatnicze nieszczęśliwej siostry.

Tego rodzaju wypadki nie mogą mieć 
miejsca. Ministerstwo Odbudowy winno po 
informować Miejski Zakład Pogrzebowy, 
jakie miejsca wyznaczane zostaną pod 
zwózkę śmieci i gruzu, aby zakład we 
właściwym czasie ekshumował z tycii

Ekshumacje na Palmirach

r Miejski Resort Zaopatrzenia zawiada-! 
imia, że magazyny „Społem1* będą za­
m knięte dla odbiorców na okres tygod­
n ia  od 25 bm. do 2 sierpnia, celem spo­
rządzenia rem anentu  towarów reglam en­
towanych.

W związku z tym  wzywa się odbior­
ców, posiadających niezrealizowane zwol­
nienia, wystawione z datą do 20 bm., 
ażeby do dnia 24 bm. odebrali tow ary 
należne im  na podstaw ie zwolnień. Po 
24 bm. niezrealizowane zwolnienia tracą 
sw ą ważność.

Uwaga: wysokie napięcie!
W związku z prowadzonym i robota­

mi! przygotowawczymi do uruchomienia 
pociągów elektrycznych na odcinku W ar­
szaw a Wschodnia — Otwock, górna sieć 
robocza trakcji elektrycznej na szlaku i na 
stacjach  znajdow ać się będzie pod n a ­
pięciem  elektrycznym . Dotknięcie sieci 
lub  przebywanie w bezpośredniej jej 
bliskości grozi śmiercią.

Wobec czego ostrzega się przed za j­
m ow aniem  miejsc lub umieszczaniem 
przedm iotów  na dachach wagonów.

Rozdzielnie dzielnicowe powinny rów ­
nież do tego term inu odebrać tow ary na 
asygnaty, wystawione przez Wydz. Art. 
Żywnościowych i dostarczyć je do skle­
pów rozdzielczych lub wydać stołów­
kom. Stołówki zaś pod rygorem  utraty  
należnych im artykułów  powinny podjąć 
tow ary z rozdzielni.

Piekarnie, wypiekające chleb kontyn­
gentowy, obowiązane są pobrać z Wydz. 
Art. Żywnościowych asygnaty na mąkę 
w ' takiej ilości, aby ona wystarczyła do 
w ypieku chleba na zrealizowanie kart 
zaopatrzenia w okresie do dnia 4 lip- 
ca rb. M ąka musi być odebrana z m a­
gazynów do dnia 24 bm. włącznie.

Magazyny „Społem**, zam knięte dla 
odbiorców, będą jednak czynne dla 
przyjm owania nadchodzących transpor­
tów, które będą wyładowywane i m aga­
zynowane w  norm alnym  trybie.

Również i Wojewódzki Oddział UNRRA 
w W arszawie zwraca się do instytucyj 
i przedsiębiorstw  do przyspieszenia re ­
alizacji towarów UNRRA, należnych im 
na podstawie zwolnień. Zwolnienia n ie­
zrealizowane zostaną anulowane z dniem 
24 bm.

Z  m o g iły  ,,R “ (z- eg zek u cji p raw d op od ob n ie  
z g,rudawa 1840 r.) W ydobyto 28 zw łok  m ężczyzn . 
R ozpoznano 7:

G ę sia iz  M ieczy sła w , K uśm ierczyfc Edward. 
G cn tarczyk  E dw ard, D a w id so n  Chaim , H ofm an  
B o lesła w , K u śm ierezy k  E dw ard, B ań k ow sk i 
A n ton i.

Z m o g iły  „T “ (z e g ze k u c j i 1 k w ie tn ia  1941 r.). 
W ydob yto  21 zw ło k  m ężczy zn . R ozpoznano — 11: 
M as zlan o  wiiez T adeusz, Reczjyk Józef, D rze­
w ie ck i B ro n isła w , M ajew sk i Jóizef, S cęce lek  
Jan, K ęb łow sk i M arian, R u tk o w sk i A d olf, Opal- 
sk i A n to n i, T om ala  F e lik s, M asztan ow icz  K a­
naanie r z, Su bocz A lfred .

Z  m o g iły  „ F “ (z eg zek u cji 20 — 21 czerw ca  
1940 r.). W yd ob yto  113 zw łok . R ozpoznano — 22:

K u rek  K azim ierz, Jan ick a  W anda, P o liosk i 
Jan, K w asib ersk i W ojciech , P ią tk o w sk i M i­
chał, Clicdzie ń Jakób , M aciej K alaj, K o {osek

T om asz, R o g o w ieek i B o le s ła w , K arońska  Jad  
w łga , S ta n is ła w sk i S tan is ław , K aufm an Ju lian . 
W ojnar B y cz y ń sk i S tefan , Dr. R itter  y o n  B or­
k iew icz , S w ie tłick i A n d rzej, N ied zia łk ow sk i 
M ieczysław , B ek  na-C zach ow sk i C zesław , Cu- 
k ierm an  M ordka, L ipko w ski T adeusz, B abiar- 
cZiyk B o gu sław , I loaoch ecz  Józef, Cała S tan i­
s ław .

Instytucja ta  zapomina widać o letniej 
przerwie w pracach ekshumacyjnych. Na 
iMiejski Zakład Pogrzebowy czekają już od 
dawna inne, mniej rentowne co prawda niż 
indywidualne pogrzeby, prace. M. in, (roz­
kopanie dołu (półtorej tony popiołu) ofiar 
spalonych na terenie fabryki Franaszka na 
Woli, na terenie Giszu, czy fabryki Ursu­
sa. Ekshumacje te, choć przeprowadzane 
latem, nie zagrożą zdrowiu mieszkańców; 
stolicy. (B.)

PRZEDWOJENNEJ
JAKOŚCI

HENRYK

POZNAM
FABRYKA PERFUM- KOSMETYKA 
i M Y D E Ł T O A L E T O W Y C H

K. 3195-0

D o d a tk o w y  p rz y d z ia ł p a p ie ro s ó w
Soki, pieprz i nafta na karty czerwcowe

W sk lep a ch  rozd zie lczy ch  sp o ży w czy ch , m y ­
d larsk ich  i  bu dkach in w a lid zk ich  o d  20 bm, 
w y d a w a n e  będą n astęp u jące  a r ty k u ły :

Ł . i s t & §mitr inaiiiHUiiHiMMUi iiimmm*  ■■■ ■l"BI

Trzy miesiące bez Chleba na kartki

NIEURZĘDOWA TABELA WYGRANYCH
lil-ci dzień ciągnienia li klasy 47 Loterii

Wygrana 250.000 zł. Nr 66517.
Wygrane po 20.000 zł. NrNr 31039 

49033 79945.
Wygrane po 10.000 zł. NrNr 20020 

53467 54336 55429 55455 65034 73336 
£1184 86287.

Wygrane po 5.000 zł. NrNr 8787 
Cl592 34744 38333 42289 52479 52969 
64586 65893 69945 74071

Wygrane po 2.000 zł. NrNr 509 2088 
3136 5196 722 988 10671 17636 977 
18213 19330 24103 27011 32976 34284 
36553 42128 368 45376 49523 50552 
51763 55461 69204 508 73391 75801 
81141 644 84111 87675 89989 90067 
95216 98559.

Wygrane po 1500 zł. NrNr 728 4427 
551 704 10051 12997 13744 14122 494 
750 15741 16023 682 20192 507 22600 
24925 25557 26559 31762 32365 773 
33118 648 739 34185 35058 39120 326 
41652 45229 696 829 944 46274 47400 
53823 50455 54983 56671 59355 60542 
61407 62901 63853 64614 686 65848 
70196 72096 74467 75465 76457 80671 
84165 85211 969 89484 94984 95570.

Wygrane po 1250 zł. NrNr 112 666 
3289 921 5246 717 6478 7812 8137 9066 
788 902 61 11064 12793 805 15050 
116524 972 17933 18938 21691 22404 
£33 23294 726 24087 25100 26310 27704 
*29788 979 312*54 32130 33102 999 34986 
*35527 36849 37902 38183 793 982 
■39409 795 43109 41477 714 857 44755 
*45052 695 47644 48019 427 796 49210 
*50916 51295 52763 53101 54116 563 
55313 477 812 56185 57304 59300 60207 
61291 988 62230 66762 67459 590 691 
989 68042 223 72270 422 769 770 73357 

.445 74076 642 729 75737 77756 80155 
198 82050 127 590 83033 084 84882 
85644 86062 529 87971 88510 89634 708 
91801 986 93309 94761 95697 96083 226 
97079 201 203 99089 417 681.

Wygrane po 1000 zł. NrNr 454 678 
985 1161 217 712 824 2091 195 252 
472 715 60 801 46 3128 320 49 646 
744 4110 229 342 3 50 7 435 6 548 871 
910 5166 417 589 609 6044 181 744 874 
7 7256 684 986 8124 646 706 9599 976 
11032 5 520 626 62 12790 869 928 51 
M 13285 438 738 14158 651 15436 511 
896 16019 90 496 17418 34 779 18357 
.508 891 923 20388 461 21140 91 350 
753 22048 347 878 23133 201 385 871 
99 904 63 24039.93 320 487 502 720 
835 927 25306 460 605 979 26282 344 
580 625 48 27109 28116 253 565 29127 

'429 80 598 703 33 893 905 30326 31133 
458 75 703 32278 698 726 33266 350 
725 82 872 34023 101 475 549 664 
78 82 782 36443 566 92 686 801 37180 
366 931 38035 43 336 652 889 39375 
449 790 40167 320 27 502 772 847 
928 41004 129 767 12517 679 970 
4341 If  86 527 839 935 41103 455 519

45 766 45029 559 656 734 46103 59 
47094 732 48 48044 216 445 729 49384 
502 717 65 831 50090 573 51086 572 
677 734 977 52038 082 095 120 176 
193 221 379 440 550 695 726 53213 
238 268 643 878 54000 240 292 429 
624 689 701 990 55076 495 541 797 
56233 57086 147 172 344 567 590 929 
58011 330 465 686 799 59402 476 783 
60125 210 329 386 387 484 614 781 
896 61494 921 62202 240 725 864 63193 
571 750 64145 466 467 628 852 858 
65156 716 739 743 758 310 884 906 908 
66016 552 764 67609 648 680 917 68036 
363 378 558 852 866 919 69028 089 
343 365 918 71561 805 72573 792 965 
73455 803 825 74006 018 489 500 661 
75028 052 999 76175 691 77451 78012 
243 394 79168 207 464 578 621 641 
730 978 80655 673 971 81116 162 178 
341 438 83164 262 427 561 688 849 
84135 312 689 730 85277 396 647 813 
949 87334 640 669 747 962 88167 769 
938 89205 350 449 578 607 90106 601 
961 91048 919 92054 118 462 480 660 
796 93041 637 641 642 94906 991 95369 
96125 137 259 505 656 751 755 885 
904 97177 228 285 421 981. 98010 303 
374 579 99091 557 656.
d. c. wygranych po 250 zł. z 1 dnia 

ciągnienia
Wygrane po 250 zł. NrNr 40017 

243 395 494 573 647 50 57 61 713 86 
876 41078 122 56 246 76 79 308 46 431 
32 512 17 647 892 907 42002 96 163 
213 69 432 65 566 708 77 919 95 97 
430i8 20 48 49 95 138 202 78 315 79 
534 54 602 700 44025 64 189 95 262 
82 490 502 78 84 95 601 07 714 822 
45024 95 184 238 89 417 92 510 12 25 
45 57 65 630 32 37 59 715 22 62 833 
34 50 68 909 30 64 76 90 91 94 46082 
128 41 48 60 230 334 40 405 17 20 37
505 52 745 841 47 933 69 47024 38 172 
89 209 60 308 547 609 52 88 736 62 
932 77 88 48081 123 41 50 53 80 241 
329 36 73 78 428 35 575 861 49004 06 
202 83 92 377 424 30 528 34 655 707 
21 30 800 996 50086 107 54 55 305 62 
577 634 708 27 89 917 51069 79 85 219 
57 399 535 951 62 52010 15 85 115 33 
37 143 156 58 247 70 84 338 39 40 43 
69 405 06 51 511 96 683 752 39 807 
27 37 911 89 97 53072-93 109 12 20 
243 335 43 492 503 63 72 606 44 63 
68 732 93 800 69 969 54035 72 102 167 
206 53 303 07 20 403 26 35 55 473 
575 85 668 710 21 39 87 93 831 77 924 
55000 03 79 84 121 34 215 33 36 53 
61 375 91 407 22 42 787 865 96 905 
56093 265 324 98 436 45 92 521 709 
827 45 55 57011 120 58 200 30 367 68
506 79 616 743 54 96 875 920 22 
58114 293 375 479 516 81 716 32 835 
81 59200 44 319 57 67 444 53 87 679 
84 706 83 84 985 60014 138 165 226 
36 545 625 55 331 61 S04 50 G0992

Otrzymaliśmy następujący list od jedne­
go z podwarszawskich emerytów:

„Jestem emerytowanym robotnikiem. Od 
czasu powstania warszawskiego mieszkam 
w Wilanowie. Jako emeryt otrzymałem kar 
tę zaopatrzenia IR, a żona moja kartę II 
kategorii, Przewidziany w kartach przy­
dział obejmuje: mąkę, chleb, cukier, tłuszcz 
i kaszę. Cóż nam jednak z posiadania tych 
kart, gdy od 1 kwietnia br. nie otrzym aliś­
my na nie z żoną nic — dosłownie nic, po­
za 1 dkg. herbaty jeszcze w kwietniu. Ani 
jednego bochenka chleba, ani nawet kg soli. 

i Karty są nietknięte. A za chleb muszę pła- 
! cić w Wilanowie 50 zł za kg (chleb kon- 
j tyngentowy). Jak  możemy w tych warun­

kach utrzymać się z żoną z mo/ej skrom­
niej emerytury"?

S. K.
(adres i nazwisko znane Redakcji)

Nłcpef*s<* przydziały opraw 
d cwane. no korty zaopatrzenia

nym obrazem sytuacji źywuośctowej w sze­
regu miejscowości w woj. worsrcwskmi. 
Sten ten tłumaczy i po części usprawiedli­
wia brnh dosfnsecznych zapasów, k tó rym  
by dysponowały właściwe władze woje­
wódzkie. CHeb jednak jest artykułem  
pierwszej potrzeby, artykułem zbędnym 
i choćby częścćęwy jego przydział jest bez 
względna koniecznością Tego mają prawo 
się damo gać posiadacze kart IR i U kate­
gorii od Urzędu WoffWÓdtktego w Prusz­
kowie. (Red.).

Sok o w o co w y  jako p rzyd zia ł za czerw iec  rb. 
na kup. Nr. 33 k art czerw co w y ch  dla kat. I P» 
* p u szk i 0.567 kg. łączn ie  1,134 kg. C ena so k u  
o w o co w eg o  zł. 39.— za 1 k g , zł. 17—  za 1 p u szk ę .

P iep rz  UNRRA. jak o  przyd zia ł za m ie s .ą e  
czerw iec  rb. na kup. N r. 40 kart c zerw co w y ch  
dla kat. 1 po 0,05 k g . Cena p iep rzu  zł. 80.— za

N afta  ola n iep o sia d a ją cy ch  o św ie t len ia  e le k ­
try czn eg o  lub gazow ego  ma kup. N r. 41 kart  
ca erw co w y ch  dla kat. I po 1 litrze . W arunki 
sp rzed aży  naf«y tak  ja k  przy  rozd zia łach  p o ­
p rzed n ich  (za,św. adm . dom u). Cena n a i.y  u la  
k o n su m en ta  zł. 8.10 aa l  litr .

P a p  erosy , jak o  dod atkow e zaop atrzen ie  za  
■czerwiec rb. na kup. Nr. 17 k art czerw co w y ch  

k a ł. I  p a  59 sz tu k  % ga tu n k ó w : „B ałtyk*4 
zJ 3 — za 1 szt., „W olność"  zł. 2.— za l  sz t ., 
„M azur" zt. 1.50 za i  szit., „ P artyzan t"  ził. 1.20
yg X SZitl

in s ty tu c je  i zak ład y  p racy , zatru d n iające  p o ­
nad 50 p racow n ik ów , m ogą p ob ierać  p a p iero sy  
zb iorow o w  R ozd zieln iach  D z ie ln ico w y ch , za  
ok a za n iem  Kuponów.

D o  cen  d eta liczn y ch  za so k  o w o co w y , p iep rz  
d n a ftę  d o liczon e będą k osz ty  transportu  z ma* 
giaziynu >,Społcm<< Co sk lep d w  ro'Złd!ZdOleżycie

O d lio y i / ie d z i  R e d i i l t c f i
Ob. O. — P., Pruszków. — W sprawie 

wyrównania, zagadkowych rzeczywiście, (
karta nie jest warszawska, tylko Urząd 
Woj. udzieli Panu miarodajnych wyjaśnień, 

zmniejszeń przydziałów przez sklep, w któ j Wanda ze Świdra. Chce Pani zmienić (na 
rym ma Pan zarejestrowaną swoją kartę a-i stałe) swoje nazwisko rodowe na pseudo- 
prowizacyjną, powinien Pan zwrócić się do i nim, przybrany w czasie okupacji dla n-

'jizacyjnc, wy- j Wydz. Aprowizacji Urzędu Wojewódzkie-1 chrony życia przed Niemcami. Na zasadzie 
ia, są rtagmin-1 go. Ponieważ, jak wynika z Pana listu, j Dekretu z dnia 10.XI.45 r. o zmianie i usta- 
______________________________  i leniu imion i nazwisk — może Pani to u-

S. P ,

JERZY HEINRICH
KIEROW NIK B IU R A  PO W SZECHNYCH SPISÓW  W GŁÓWNYM URZĘDZIE  

STATYSTYCZNYM ,
zam o rd o w a n y  przez  N iem ców  w  dn. 2l.VI.40 r. w  P alm irach .

W z m a r ły m  G łów n y U rząd StaltystyCziny s tra c ił wyibirtimeg-o p ra co w n ik a  n a u k o w eg o
o diutteji (wiieuSzy >1 dośw iad czen iu , fa ch o w y m . „  „  „ „ „ „ „ „ „GŁÓW NY URZĄD STATYSTYCZNY
K. 3145-1 RZECZYPOSPOLITEJ PO LSK IEJ

JERZY HEINRICH

wyejretne po 250-jd- iialęży sprawdzać w kolskim/.

ś. f  P. .
KIEROW NIK B IU R A  POW SZECHNYCH SPISÓW  W  GŁÓWNYM URZĘDZIE

STATYSTYCZNYM ,
id e a ln y  m ąż i  n a jlep szy  p rzy ja c ie l z,um ordowany przez  zb rod n iarzy  n iem ieck ich  

w  eto:u 21.V 1.40 r. w  P alm irach .
W ro czn icę  rozstrzelan ia  od b ęd zie  s ię  u ro czy sto ść  z łożen ia  w ień ca  n a  grob ie , 

o azytn zew aąidtntiają jae/ićt i  zn a jo m y ch  Zm arłego- •
ZONA I SYN.

Zbiórka i w y ja zd  do P a lm ir  ul. L w ow sk a 13, sam och od am i M in isterstw a  P rzem yślu , 
o godz. 9-ej (puCTktuaiłinaę)._

1 —• r ------------ :---------

Anna z Terpiłowskich
RUTKOWSKA

DR. MED. W ET., CZL. SPÓ ŁDZIELNI WYTW. „ŚW IT" W W ARSZAW IE  
ZM ARŁA 13 CZERWCA 1946 R.

W y p ro w a d zen ie  ®włok nastąp* dn ia 19 czerw ca  b. r. o godiz. _ I i-e j  z k a p licy  s*w. K arola  
B oróm eu sza  ma, P ow ązk ach , o  czym  zaw iad am iają  pogrążeni, w  g łęb o k im  sm u tk u

ZARZĄD, CZŁONKOWIE I PRACOW NICY  
15441 -I SPÓ ŁDZIELNI WYTW. „ŚW IT" W W ARSZAW IE

d n .  z Malczewskich Helena MALICKA
NAUCZYCIELK A, WDOWA PO S. P. M ARIANIE, ARTYŚCIE M ALARZU  

opatrzona św . sakram . po d łu g ich  c ierp ien ia ch  zm arła 17 czerw ca  1946 r., p rzeży w szy  la t 59.
N abożeństw o żałobne odbędizie się w  kościele św. A leksandra  (plac 3 K rzyży) dn.a 19 b. m. 
t. j. w  środę o godz. l f -et * rano, po k tórym i ba,stąpi w y p row adzen ie  zw łok  n a  cm en ta rz  
Bróićteieński do grobu  rodzinnego, o czym  zaw iadam iają  pogrążen i w głębokim  żalu 
14lSio8-a CÓRKA, NIEOBECNY SYN, ZIĘĆ, W NUCZEK I P.ODZINA

Za spokój duszy

Ś ^

Bronisławy z Mianowskich BLOMBERGOWEJ
3 EMERYTKI OPERY W ARSZAW SK IEJ

czynić, składając podanie do władzy Ad- 
min. Ogólnej I instancji (Starostwm), w któ 
rej okręgu Pani mieszka. Władza ta prze­
prowadzi postępowanie wyjaśniające (w 
szczególności ustali pobudki wnioskodaw­
cy) i prześle akta, celem wydania orze­
czenia. Władzy Administracji Ogólnej II 
instancji (Województwo).

„Stroskana A. W-wa. Jedyną radę
widzimy w wysłaniu do „upartego", jak P a­
ni pisze, gospodarza osoby trzeciej z upo­
ważnieniem do dokonania rozliczenia w Pa 
ni imieniu. Radzimy też oświadczyć gospo­
darzowi, że jeśli w dalszym ciągu nie .p re- 
guluje spraw'y wyprowadzenia kwitów aa- ^  
„czystą wodę", zamiast wiecznych wpłat 
a conto, będzie Pani składała pieniądze do 
depozytu sądowego.

Ob. Olszewski, Radomsko. — Sprosto­
wanie odpowiedzi, udzielonej Panu w dniu 
11 bm., podaliśmy w numerze z dn, 14 bm. 

i W sprawie opóźnień w przesyłce poczty na 
linii W rocław —Radomsko, radzimy prze­
słać reklamację do Wydz. Pocztowego Min. 
Poczt i Teł., Ratuszowa 11, Warszawa.

Stały czytelnik W. R., Radość. — Jeśli 
j  ma Pan dowody, stwierdzające, że wymie­

niona osoba popełniła zarzucane jej przez 
Pana przestępstwo, może Pan złożyć odpo­
wiednią skargę do Prokuratora i odpis jej 
przesłać urzędowi, w którym ta osoba 
pracuje.

Zebrania
Dzńś o gódzi.nće 9.30 od b ęd zie  s ię  w  W ar­

sza w ie  przy  ul. C h ccim sk iej 14 zeb ran ie  orga­
n iza cy jn e  S to w arzyszen ia  In ży n ieró w  a T ę t ­
n ik ów  p rzem y słu  sp o ży w czeg o .

•I*
D nia  29 bm . o godz. l l - e j  w  sa li B a d y

Z w iązk ów  Z a w o d o w y ch  przy ul. T argow ej 15 
od b ęd zie  s ię  w a ln e  zeb ran ie  p racow n ik ów  s łu ż ­
by zidrowia sek cji p o ło żn y ch . O becność ob o­
w iązk ow a.

4*
W dn. 20 bm . o g. 10-ej odhędziie s ię  w  gm a­

chu BG K . w a ln e  zeb ran ie  Z arządu Z w . Z aw . 
M uzyków  R. P. Okr. W arszaw a. N a p o rzą d k a  
d z ien n ym  m . in . wy bór zarządu okręgu  i  d e le ­
gatów  na W alny Żjaz,d.

od b ęd zie  slię dn. 21.VI o  godz. 10-t.ej w  k a p licy  pow ąakow ókieo n ab ożeń stw o  żałobnę,
po cziyttn nastąp i złożenie zwłok do grobu lroctennego.
15977-1 CÓRKI I NIEOBECNI SYNOW IE.

PO RA D N IA  PR A W N A  PRZY LIDZE KOBIET  
D nia 16 bm . u ruchom iona  zosta ła  porad n ia  

p ra w n a  przy S p ołeczno - O b yw atelsk iej L idze  
K ob iet p rzy  uh P u ław sk iej Nr. ?.4 m . 10, c zy n ­
na w e w to rk i i  czw artk i od  godzi, 16-tej do 
godz. 18-tej.

Za dusize ś. t p .
MARII I JA N A

GREHDYSZY&3KICH
odbęidzae się  Msza św . dnia 20 czerw ca  
w  k o śc ie le  K arm elitów  Krak. P rzedm . 
o godz. 10-ej rano, o  czym  zaw iadam iają  
15468-1 CÓRKA I ZIĘĆ



Kronika sportowa
Do tu rn ie ju  hokeja na traw ie

0 mistrzostwo Polski zgłosiło się siedem 
drużyn, wszystkie — z ziem zachodnich. 
B rak sprzętu uniemożliwił kilku innym 
drużynom obesłanie zawodów m istrzow­
skich.

Ogółem rozegranych zostanie 42 spot­
kania. Turniej zakończy się w paździer­
n iku rb.

Dwa kluby z terenu Szczecina — I 
Szczeciński KS Odra i I Koszaliński 
K. S., połączyły się w jedną organiza­
cję p. n. „Zjednoczony KS O dra“.

Nowy klub jest obecnie najsilniejszą | 
organizacją sportową Zachodniego Po-1 
morza. Posiada czynne sekcje: piłki noż-j 
nej, boksu, gier, kolarstwa, lekkoatletyki, j 
pływackiej, ping-ponga i turystyki wod­
nej. Wśród jego 300 czynnych sportow- i 
eów znajdujem y zawodników dobrej kia-1 
sv, jak Wirkus, Skowroński, Skałeckij
1 t. d.

♦ i
Zjednoczony KS Odra powziął pięk-\ 

ną inicjatywę uczczenia pamięci naj j 
większego — w historii naszego sportu — j 
biegacza, ś. p. Janusza K usocińskiego.'

Pamięci jego poświęcony rna być dzień! 
21 b. m. W dniu tym po nabożeństwie i 
odbędą się zawody lekkoatletyczne, zj 
których dochód przeznaczany będzie dłaj

syna ś. p. Józefa No ii, który — podob­
nie jak  Kusoejńaki, zamordowany zo­
stał przez Niemców.

Po niedzielnej porażce reprezentacji 
W arszawy w meczu z Krakowem  1:4, 
sytuacja w rozgrywkach o puchar prze­
chodni im. ś. p. J. Kałuży przedstaw ia 
sie następująco:

H a ty s h n s ia s t z b u rz y ć  lu l i  o d b u d o w a ć
Owosja -  właściciele domów

W I D O W I S K A

Okręgi 
J. Kraków 
?. W arszaw? 

Śląsk
4. Poznań

grer
2

p!:t.
3
3
2
U

stes. br. 
5:1 
5:4 
2 : 2  
3:4

W półfinale pucharu Davisa Szwecja 
pokonała Belgię 4:1. W finale strefy eu­
ropejskiej walczyć będą: Jugosławia 
i Szwecja.

ł
Zarząd K lubu Sp ortow ego „ P o lo n ia 11 w W ar­

sza w ie  skład a serd eczn e  p od zięk  o wianie O gól­
n e -P o lsk iem u  Z rzeszeń 1 u H urtow n i P ap ieru  za 
fic tację  na zakup sprzętu  sp ortow ego . 16531-1

WALNE ZEBRANIE" ZRZESZENIA 
PRAWN*KOW»BEMOKRATóW

W an. 19 bon. (w śm d ę) o  goidlz. n-fceij >w *rh 
Hadiy- N arod ow ej m. st. W arszaw y (B. G. K.) 
cd-będszie s ię  w alne zeb ran ie  C id z to lu  W arszaw ­
sk iego  Z-nzeszenńa P raw n ik ów  D em ok ratów .

N a zeb ran iu  tym  M in ister  Spraw ieSlO w oi2
ob. H en ryk  S ^ ią t*  owsiki w y g ło s i r e fera t p. t 
„C ele i zadania Zrze-az-ernia P raw n i k ito  D em o ­
kratów ".

D ek ret o rozb iórce i n ap raw ie budj nku w 
zniszozt n>,ch i u szk od zon ych  w sk u tek  w ojny j 
p rzew id u ją  w razie n to b ccn o sc i w aścic»e»a j 
m b upraw cffioc®  cn eg o  zastęp cy prz; m u sow ą  i 
rozbiórkę luń rem on t butfywku* k óry  objęty i 
:»,si prziepwumi d ekretu .

W ydaiał Łaupekojł B u d ow lan ej vraywa obco- ! 
nto .'W iaścieicii lub ich  prawoimocinych zastęp- j 
e ó v  n a stęp u ją cy ch  dom ów  do przciprowadPe j 
n.a rem ontu  lub ro zb ió rk i: 

ul. R ym arsk a 2-4, p a łac P rzeżd zieck ich , M o 
dowia V, pa łac  T ep pera, N ow y  Ś w ia t X, Krak | 
Prz.edim. 30, pa łac U rusłdch , K red ytow a X, T ow  I 
Kred, Z iem sk ie , M iodow a 5, pa łac B isk upów  ! 
Jus kcw  .k ich , M iodow a 18, D ługa 8, D ługa 2C, i 
P-atec Ra.fifffiwilków, Druga 31, H otel N iem .eck  
Wąski Dumaj s, N ow e M iasto 4, &abia 3, z,a c i 
8, G rzybow sk a 19, B ed narsk a  12-14, PI. Grzy i 
b ow sk i 2, M arien stad t 9, K am ien ica  „Pocl La- i 
będziem ", K rak. Przedni. 56, D ziek an k a, K rak j 
Pra; j»m. 15-17, p a łac P otock ich , K rak. I n  . cr>- j
13, K rak. ProaSm . 16-18, No-wy Sw fat 39, 51, 55,1 
57, 49 i 59, R yn ek  S tarego M iasta 38, 40, At, j,. i 
21. 24, K rzyw o K olo  4, K ościeln a  18 (Z a k r o -! 
czy ruska 2), M ostow a 29 (N o w o m ie jsk i 26), Freta  
jt (M ostow a 32), N ow oroicjska  24 i 22. Freta 12
14, 33, 27, 33, N ow e M iasto 4, Szerok i D unaj 5. 
Wąski- D unaj 1, Kozica 2.

W b u dynkach  ty ch  dotąd n ie  Wyły p row ad zo­
ne żadne roboty .

P on adto  sp'-s o b ejm u je  n astęp u jące  budynki, 
g d z e  roboty ju ż by iy  p row ad zon e: 

ul. P u ław sk a  ll? a , K rólikarn ia , Noyąy Św iat 
35, pa łac  H o’‘o w czy ta , K rak. P ired m . 5, pałac  
RacKyńskich, B ie lań sk a  1. p a łac S an guszków , 
S olec  37, pa łac  San gu szk ów , W olska 27-29, pa 
ła t  B iern ack ich , PI. Zetteenej B ram y 10, pa.ae  
L ub om irsk ich , N ow y  Ś w ia t 58a, P i . ‘ Ba nko w y  
S en atorsk a  — pałac B łęk itn y , R yn ek  Starego  
M iasta 32, 31, 36 D om  Ks. M azow ieck ich . *

Po:laiii.a o p o zw o len ie  na budow ę, sp orząd zo­
ne zgodnie  z p rzep isam i praw a bu d ow lan ego , 
w in n y b/ye zliczone w  term in ie  2-ch ty g o d n i oa  
daty ukazigni.a s ię  og ło szen ia  u rzęd ow ego  w  
„M o.njiorze-‘, w  o d p ow ied n ich  D zieln .cach  W y­
dzia łu  in sp ek c ji B u d ow lan ej:

IMKzlntca Śród m ieśc ie  ■ — ul. B racka N r. 18, 
P ołudnie  — ui. N arcu sta  Nr. 22, P ó łnoc — ul, 
B rod ziń sk iego  7-9, Z achód — ul, Reja Nr. 9, P ra­
ga — ul. Z am ojsk iego  Nr. 10.

P ic je k , y na nap auw ę lub odb u d ow ę w .n n y  
być uzgod n ion e  tak co do stron y  techniczne.., 
p rojek tu , jak  i term in u  w y k on an ia  z W fd®. 
A rch itek tu ry  Żaby Ikowej BOtS, ul. Chocim ska  
Nr. 35, V p iętro .

V? w p a ć k u  nie- glosuenóa s ię  w ła śc ic ie li lub  
osób praw a ich  rep rezen tu ją cy ch  w  term in ie  
w y żej w sk azan ym , napraw a lub odb udow a zo ­
stan ie  dok onana zastęp om , zgodnie  z art. 7 p. 2 
D ek retu  z dn ia 26 p aźd ziern ik a  1945 r.

T E A T R Y

Program radiowy
7.30 Muz. p er .; 8.45 Skrz. pos®. To a-z.; lt.2i 

D a e ly  w  w yk . J. H D oe i o w j j  i I. G ad ejsk ięj;  
12.50 Kunc. w w yk . sek s  te in  P. i-4.40 
p op oł.; 16.60 „M ilojj/ Sparta.nin" — and . dla 
d ziec i; 16.19 „S łu ch a jm y  m u zyk i" ; 16.55 P or­
tre ty  p isarzy „K azim ierz Przerw a -T etm a jer” j 
17.19 K onc. so listó w : 17.55 A nd . w o jsk o w a ; 18.3f 
N auka przy g łośn ik u : l) „E konom ia p o lityczn a"  
odra -t m gr, s .  kłu/rawickiego, 2) „K igien ia  pra­
cy" odcflyt dra E. P a lucha; 19.oa A nd. C hopi­
now ska  w  w y k . J. H offm ana; 19.30 D zień , w lecz , 
20.00 K onc, rca-rywk. w w y k . M ałej Ork. p . R.; 
20.45 „D la  m agistra  — jak zw y k le"  w g. M iliona  
G eigera; 21.09 A nd . di a P o lak ów  zagr.; 21.30 
Skrz. pusz. rod®.: 22.00 A ud. rozrywek; 22.39 Muz 
tan .; 23.00 O statn ie  w iad . d z ien n ik a; 23.35 Skrz ! 
pesz. rodź.; 23.55 H ym n.

TEATR PO LSKI (K arasia 2): dziś o  g. 18 
„P apuga".

o p e r a  (M arszałkow ska ai): d z iś  o gadz. 17.Sf
„M adam e Bu jterfiy" .

MALT (M arszałkow ska 81): dziś o godz. 18 
„P om ocn ica  dom ow a"

COMOFD1A (Szw edzka 2 4): dziś o godz, 18 
..D roga dc św itu " . Po p rzed staw ien iu  au tob u sy  
do W arszaw y.

POW SZECHNY (Z am ojsk iego  20); d ziś  o  
g 13 „D zień  bez k łam stw a" , Fo p rzed staw ien iu  
au tob u sy  do W arszaw v  

STUDIO T eatr  M. O. (K arow a 31): d z iś  o  g. 1* 
■premiera przedstaw ienita p. t. „M iodow a 14" 

PR A SK I TEATR REWII (Z ygm u n tow sk a  8); 
dziś o  eodz. 17 i  19 „N ajlep iej w  W arszaw ie" .

TEATR DLA D iilK CI (W iejska 11): dziś O 
g 17 op era  k om iczn a  p. t  „Dr. D c littie  i jeg-o 
zw ierzęta"

LUDOW Y (Targow a 73 — v ls  a v ts D w orca
W ileńsk iego): ood zu rm ie  o g 39 30 a w  ś w ię ­
ta 15, 17 30 i 19 45 w esoła  rew ia  „Jak w  p iek le" .

CYRK (C hm ielna róg W ielk iej): dziś dwa  
p rzed staw ien ia  o godz. 16.30 i 19.30.

K I N A
A TLANTIC (C hm ielna 33): „Dwaj' żo łn ierze" . 
POLONIA , (M arszałkow ska 56): „U k och an y" . 
SYRENA. (Praga, In żyn iersk a  4): „Szary

Lord".
TJJCZA (Zołibórz, ul. Suzina 4): ,,Z nachor". 
P oczątek  sean sów : w e w szy stk ich  k in ach  4, 

6. 8, w  n ied z ie le  i św ięta  poranki o 12-ej.
B ił e ty  u lgow e w przed sp rzedaży dla człon k ów

Z w  Zaiw i Grg. M łod zieżow ych  do n ab ycia  
zbiorow a w R adzie Z w  Zaw przy ul. T argow ej  
15 oraz w gm achu Straży P ożarnej ul. Polna 1 
pokój 42 cod zien n ie  od 9 do 12-ej.

„ HURT i DETAL NA BAZIE NOWEJ

b8ny GEMEN1U Qbow.od1.6.46.
loco  w agon  cem en tow n ia .

Na żąd an ie  p rzy jm u jem y •' ryzyk o  transportu  
P rasko - W arszaw ska H urtow n ia  C em entu

PŁYTY BUDOWLANE  
w ie r«v o -e e M ttts ffe -:» ire {M w m

grub. 3 crn. 5 cm , 7 czn. 
w zn ow iła  prod u k cję  i sprzedaż

sko - W arszaw ska H urtow n ia  C em entu  S S  S  H 3

Inż. Zysjmuni SAWEJH0 F-a «B!Ab I ŁffAL» Sp. z e. ®.
CENTRALA: R A D  Z Y M  I Ń S K  A 67 A Tel. 224 (Prag'')
ODDZIAŁ: NOW OGRODZKA 62A. Ceny fab ryczn e , b oczn ica  w łasna. K. 3150-

Eesfunmsfsi — Kawlanaisi -  Snndng

«ZACISZE» wi “l i r
o g r ó d  — p o k o j e  g o ś c i n n e
13560-1 A utob usy , p oc iąg i co p ó l godziny .

OGŁOSZENIA DROBNE
HANDLOWE

A A A) T eod o lity  — N iw elatory . 
W szelk i sprzęt m iern iczy  k u p u je­
m y natych m iast in żyn ier  Czerski, 
w id o k  26 (róg M arszałkow skiej) 

14632-C

A) A) W łos k oń sk i i szczec in ę  
k u p u je  w ytw órn ia  szczotek  Luid- 
w iek i, K opern ik a 4. 1Ś8G4-C

A) D om y W ille  sk lep y  ku pno - 
sprzedaż, rea lizacja  szyb k a  J ero ­
zo lim sk ie  28-4. 17579-C

A) H urtow nia  — poleca  — zakup u­
je  artyk u ły  w inno - ko łon ia ln o -  
spo-żywcze, Hoża 33 w podw órzu  

12706-0

H urtow nia G alanterii Eugeniusz  
N apiórkow sk i, B ru kow a 34 przj 
rogu T argow ej poleca gum y, je d ­
w abie, n ici, poń czochy itp . 14657-C

A) L eżaki, łóżka porowe, tap cza­
ny , am eryk an k i, k ozetk i, m a te ­
race. W; dok 18, 12991-0

H urtownia poicca w yk w in tn ą  je ­
dw abna b ie lizn ę  da-mską, d z ie c in ­
ną W ysocki. W arszawa. M arszał­
kowska 95—28 P row incja  pocztą  

K 2304-C-

Kasy pancerne, szafy , kasetk i Re 
peracje, przeprow adzk i, o tw iera ­
nie dorabian ie k luczy. Poznańska  
38—3. K 2199-0

K upię wiLlę W arszaw ie, lu b  pod 
m iejska m oże być uszkodzona  
N ow ogrod zk a 42, K rężel. 15945-C

K upię w illę  z ogrod em  \v W ar­
szaw ie, ew en tu a ln ie  ok o licy , K o­
szyk ow a 49—10. 12997-C

Heble: sto łow y , gab in et, sy ­
n a , sztuk; po jed yn cze , tap- 
y. am erykank a. B atorow ie*, 
tielna 38. 15744-0

K upuję su row ce  cu k iern icze. P o ­
lecam  surow ce cu k iern icze. le ­
m oniadow e. do lodów . M. M ro- 
ziński. B ru kow a 25-8 13137-0

A) M eble, szafy , s to ły , krzesła, 
;apozany. Bracka 23-22 R utko w - 
;ki. 14869-0

A) M eble, s lo tow y , toaletk a, k r e ­
dens, kanapa, fo tele , łóżko sp rze­
dam  (likw idacja) Jerozo lim sk ie  
J3-4, 165®!-0
A) Sk lep  p ak am era urządzony  
o d n o w io n y  sprzedam y lamio byle  
zaraz. 16380-0

A) Sznurow adła k o lorow e do pan- 
to'9H poleca hu rtow n ia  „E iteha"  
Jerozo lim sk ie  45-12 15ŁC4-4

A) W illa 3-rodzinna, strop y—k la t­
ka sch odow a, dach zach ow an e  
M okotów , tan io sprzedam , P oz­
nań ska 38- 3. K. Ć1C4-C

\m e r y  k%rki, tapczany, k ozetk i, 
szafy, k redensy , s to ły . b : unita, 
trzęsła , so lid n e  najtartiej — W n e -  
cian. Z ielna 45/3. K. 3148-4

K olon ię, o środ ek  ogrod n ictw o  du­
żym  sadem  pod W arszaw ą kupię. 
O ferty „A gron om " , „• C zyteln ik" , 
P ozn ań sk a  38. 15989-1

Lokal trzy p o k o jo w y  łazienką, 
cen tra ln e, zw ro t k o sz tó w  rem o n ­
tu Jerozo lim sk ie  28-4. 16577-i

M aszyny do p isania , liccen ia , s z y ­
cia rów n ież  uszkodzone k u p u je  
'naprawia „M echanik©", Stalowa  
26—14. 13151-C

M aszyna do sz y ć ła P fa ff  i S in ger  
gab in etow a piękna. Pańska nr. 85 
—52. 19994-9

Masze ny bęb en k ow e — gw aran ­
tow ane. C zęści, rep eracje  w sze l­
kich m aszyn. N ajtan iej K em pisty  
Plac Z baw iciela  — sklep . 14753-0

A m eryk an k i, tap czany — szafy, 
sto ły , o tom an y  — Szczęście  tem u  
d op isu je  — G dy K osew sk; u m e­
blu je, P oznańska 37. 15901-0

kanlci, tap czany, kozetk i, 
ny, łóżka połow ę. duży 
. W spólna 27. K. 3'107-C

A m atorskie prace: w y w o ły w a n ie  
kop iow ań .e . pow iększan ia  wyk ony 
v. 3 tanio ..E i-C ha-F ilm 1' Jerozo- 
liin ska 27 K. 2384-9

B ry lan ty  — b iżuteria — złoto  — 
srebro — zegarki. Kupno — sprze^ 
daż N ow y Św iat 48. N ow ak

12885-0

B ie lizn a  m ęska - dam ska. K oszu­
le  W yk w in tn y  krój — staranne  
w 'ikcnańe. S zatk ow sk i, C h m iel­
na 22 K 3C-41-P

C yk lcn etę  3 koła  
G oliat" sprzedam

nb Norma 
K siążęca 4 

t'157-1

D achów ka palona, papa sm o lcw -  
caw a, cegła , w apno lasow an e p ię ­
c io le tn ie . „W osia", Poznaniaka 3 
W arszaw a. 15936-9

• om y, w ille , k o lon ie , p lace  pole-
a — poszukuje, za łatw ia  so lid n ie, 
fow egrodzka 42. K rężel. 13217-0

M asr/yr.y bu.ch-a.tte ry jn e  -do l ic z e ­
n ia , p isan ia . S p rzed aż  — ku-pno 
P rm a  M ichał K u .śrn iersk i, W a r ­
szaw a, M arsz a łk o w sk a  84.

K. 3106-C

M aszynę k u pię  natych m iast do p i­
sania,. Liczenia;, ró w n ież  U szkodzo­
ną N apraw a — przeróbka. W ła­
d ysław  A ntoszew sk i. M-arszalkow- 
Ska 95. 12994-C

.Materiały p iśm ien n e. 1 artyku ły  
biu row e w p ełn ym  asortym en cie  
posiada sta le  rra. sk ład zie  „T a­
deusz Śłędizi.k", Wi.dcik Nr. 1-3. 
daw niej M arszałkow ska 103. D o ­
staw y do biur, szk ół, sk lepów .

14966-0

M łyńskie m aszyny  i artykuły  
w szelk iego  rodzaju (gaza, pasy  
siatk i itp .) E ugeniusz Palaszew- 
iki. W arszawa. Poznańska 38

K 2191-0

O k azyjn e m a szy n y ! Y acu u m y 199-9 
li'trowe parnók-i, ko-tły o tw arte  
parow e, zb iorn ik i żelazn e, prze-  
c era-czki, fcom pressęe Cegielr.kie­
go i Eschera na Jóa,, Har.selila — 
K asto płast, koctoł St-reLIa. praż ar­
ki do ohaliwiarni, m ieeizadła e le k ­
tryczne, 5-w ak.ów ka Z ehm ana, 
suszark i parow e, autokla-wy sprze  
dam k N ow o gro dek a 46/2, o d  5—7 pp 

153C2-1

3.000. zł.
nagrody  w y p ła c i 

W. S Z C Z Y T  O W S K I  
P iusa  XI Nr, 38 m. 15 

ZNALAZCY T E C Z K I  
ciem no - brązow ej 

p ozostaw ion ej z  d ok um entam i 
17 czerw ca  w  w a g o n ie  k o le jk i 
Kons-Unicin — W arszaw a. l'8'546-l

Maszyny do pisania
LICZENIA -  ZŁOTE PIORĄ 

ku puje naty ch m iast 15002-C 
REMONTY. — Przeróbki m aszyn  
W. M aczunder, M arszałkow ska 97a

Plac Siennia 149 rnkiw., 'd ó ł na 
w apno, ogrod zon y  s|prre;dam o k a ­
zy jn ie . B iuro  P ietraszek , W spól­
na 50. K. 3154-6

P latform ę gum ach tanio sp rze ­
dam . W iadom ość: U rsy n o w sk a '-8— 
1, M okotów . 163!53-0

P lan d ek i brezen ty , p ła ch ty  żn i- 
w ne, ub ran ia  robo-rae, fartu ch y  
robocze, ręk aw ice , p asy  m o n ter ­
sk ie , lin k i, w ęże „Strażak", Z go­
da 12. K. 3146-0

Pły-ty izolacyjno-budow dan-e, w e ł­
na drzew na sta le  na sk ładzie, 
P u ław sk a  35. C eny fab ryczn e.

16482-0

P ły ty  bu dow lane, w iórow o - c e ­
m en tow e, poleca  w ytw órn ia  „Ma- 
s-tewal", Rad-zymińska 67, tel. 124 
C eny fab ryczne. K. 2929-0

P lu sk w y , m yszy , szczury rady-
ta ln e trucizny. Drogeria Róży c- 

kiego. M arszałkow ska 82 K. 2335-C

P łaszcze, p e le r y n y  n iep rzem ak a l­
ne, o-bstal un-ki — nap raw y. W idok 
16—3, m ater ia ły  n iep rzem ak a ln e  
k u p u ję  15927-0

Pom py stu d zien n e, qo nafty , gn o­
jów ko w e, h yd rofory , rury, w ęże, 
arm atura w odna „Strażak" Z g o ­
da 12. 14638-0

P oszu k u je p iln ie  wezellkicih n ie ­
ru ch om ości. m am y zd ecy d o w a ­
n ych  n a b y w có w  „Lokata", Z uiiń - 
ek iego  5—10. 16403-1

R adioaparaty, części rad iow e  
grzej ni ct-wo. p olecają  p r a c o w n ic  
f-m y  „M egohm ", Bracka 2. obok  
apteki. 10536-0

ZARZĄD ZW IĄZK U ZAWODOWEGO MUZYKÓW R. P. 
O kręg W ierszawa

zawiaidamia, że
w  dniu 20-ąo czerw ca b. r. « godzin ie  ift-tcj rano
(w ażne bez w zg lęd u  na ilo ść  ob ecn ych ) od b ęd zie  się  

w gm achu B. G K. II p ię tro .
WALNE ZGROMADZENIE

Porządek, d z ien n y:
a) w yb ór przew odiniczącego,
b) sp raw ozd an ie  Z arządu Z w iązku,

c) sp raw ozd an ie  Skarbnika,
d.) sprawoKidanie k om isji1 Rówiizy/jnej. 
e> w y b o ry  d elegatów  na Walmy' Zjazd, 
f) w yb ory  Z arządu Okręgu, w o ln e  w n io sk i. 16365-1

W anilinę — syrop — o le jk i, e se n ­
cję  o o b w a  — p o leca m y  „H urto­
w nia W inno - K oton iałno - Spo 
żyw cza" — H oża 33, w  podw órzu.

12787-0

W ódki — lim-uizynkę — śliczn ą  
sp a cero w e  — n ow e! Sprzediam  
R em on tu ję. B rzeska 20-20. 14391-6

W yprzedam  tan io , p ięk n e: sza fę  
Óaęczan, am eryk an k ę, biurko  
stoi, krzesła., sto łow y , syp ia ln ię  
w ieszak, łóżka. C hm ielna 45—49.'

16533-0

Z iem i 7 m orgów  ogrodm iozej, 
n ow ym i w yśc igam i, d a lszy  M oko- 
•tów nad aje s ię  na parceiliację 
■sprzedam Anitom Ziółkowski,, Mar 
S za tkow ska  55 1469S-l

P R A C A

ZAOFIARO W ANA

Do n ow orodka fachow-a p ie lę  
gniarka - w-y chow  a w czy n i p o trze ­
bna ód 15 lip ca . S o lidny  spokojn y  
dom . W iadom ości: Hoża 62 m . 15 
godz. 14 do 17-ta (S okołow sk a)

10936-0
Potrzebna w y ch o w a w czy  ni do 
n ie m o w lę c ia , ad zaraz Man-Tał- 
kc-wska 47 sk lep  . R ejm enitow a  

8218-0
P otrzebna  poidiręczna do- knaw iec- 
ozyzny. B ródno, u lica W y so ck ie ­
go 26—7. 10523-1

P etrzebna  pom ocn ica  do k u ch n i. 
R eferen c je  k o n ieczn e . B racka 18 
na. 33, P en sjon at. 15990-6

P otrzebna gosp od yn i do lat 43 do
gospodarstw a dom ow ego  i dwój 
ga dzieci, W iadom ość: R óżana 2: 
—9. 16532-4

Sam odzielna p om ocn ica  dom owa  
(gotow an ie) na bardzo dobrych, 
w arunkach, potrzebna naty ch ­
m iast clo rodiziny k u p ieck ie j (iw 
le c le  Św ider). Tylko- p ow ażne r e ­
feren cje  będą brane pod uw agę. 
C hm ielna 59 m . 7. 15981-4

Z dolny cze lad n ik  graw ersk i p o ­
trzebny - natych m iast. W yn agro­
dzenie, m ieszk a n ie  i u trzym an ie. 
Z głoszen ia  Z akład Jub ilersk i' — 
G dańsk — W rzeszcz, G ru n w ald z­
ka 14. . K 3433-9

ZE WZGLĘDÓW TECHNICZNYCH

a NIEDZIELĘ
do»Życia Warszawy«przyjmujemy

t y t K O  d o  p i ą t k u
d o  g o d z : -  1 2 - e |

/ ' l i  f? JOgłoszenia",

R ikszę o so  bco* ą lek k ą  k u pię . Ofer 
ty  „Ozy telmik". P oznań sk a  38 — 
„R iksza". 1 "397-0

S k lep y, lok a le  han dlow e, c en ­
trum  — za rem ont. A dm in istracja  
N ow ogrod zk a  42—21. 15916-0

Sto larz m eb lo w y  ru ty n o w a n y  p o ­
trzeb ny  n a tych m iast. Jerozolim -  
Skie 28-4. 16573-4

PO SZUK IW ANA

Sklep w yrobam i żelazn ym i odsłą,- 
pię zw rot kosztów: rem on tu  lub  
p r iy jm ę  w spóln ika. R adżym iń sk  
113. 13197-0

.Sklepy o d  w łaścic ie la . oko lica  
M arsza łk ow sk iej. W iadom ość: N o- 
wo.grodtóka nr. 26. 15396-1

•Sprzedam p latform ę z  parą koni. 
W irćrm -ość: T ow arow a 35 sta jn ie  
„W isła". 14538-6

O dstąpię
choroba

sk lep  P u ław sk a pow od
16464-1

D om  now y, ze stropam i, k ap ita l­
nej budow y, w olny. Sprzedam  
p ow ażn ym  N ow ogrodzka 42. K rę­
żel. 16946-C

D om ek, w illę  pod m iejską  kupi dla 
izidecz d cw a n eg o  k lien ta  „ F cw ier-
n ik “, Jerozo lim sk ie  45—5.

K. 3413 1

D y k ty , forn iery . 
d.-ze-wna K oszyko

. tw y v e ln a
12. N itow sk i. 

15659-0

, E!e-ktrcda“ Z ’ota róg M arszal- 
k<:v:k ;e.- 116 Radio - e lek tro tecb -  
r lea K upno, sprzedaż, zam ianę, 
n ■:p ra w y , bad anie  lam p, stroje-  
n ? aparaiów . in sta lac je  s iły  ś w ia ­
tła . 14963-0

F iran k i, m ater ia ły  zasłon ow e, de- 
k oracy jn ?  d yw an y, obicia m eb lo ­
w e Bracka 20 S452-0

G aśnice, narzędzia ’ pożarnicze, 
m otop om p y . sy ren y  a larm ow e, 
d-ab in y , w ęże „Strażak", Zgoda 
12 li536 0

Okaj7je! G abinet giiiicko logiczny  
szt. e z fo  d e m  operacyjni-, m  zł.
5D.034), po lekarzu zm arłym  D o ­
jazd tram w aj. 14 co  B em a (Wola) 
ul. P-rądi/yńskiego 6 i u w -ia śc icd s  
d-omu. 16525-1

O kazjo! O tom ana, tapczan, a m e­
rykanka. koze'ka. łóżko, biurko  
kredens. W spólną .27. K. 3108-0

O lejk i sp ożyw cze . p erfu m eryjn e  
tłu szcze, ch em ik alia  ku pno-sprze-  
daż. K oszykow a 49—10. 12998-0

O pakow ania b laszane od  1 do 1/10 litra poleca H urtow nia. B rze ­
ska 8 16379-0

Osoba elegan ck a  han dlow a, w iek  
średn i k ap ita łem  p oszukuje
w-pólnik-a starszego . Intelig-enlne- 
go, na stan ow isk u . O ferty  Foznań  
s.ka 38 „.Czytelnik", „T rzysta".

15695-4

Pianino krzyżow e, m od erator, ton 
ładn y, tanio sprzedam , W ilcza 29a.

1S310-C

P ia n in o  zagran iczn e  noiwoeizesue 
k rzy żo w e  sprzedam  tan io . K-oiszy- 
kow a 59—11. 16306-1

Sprzedam  sk lep  zaprow adź o ny 
przy ul. M arsza łkow sk iej. U praw ­
nien ia  posiadam . Ł u k ow sk i. M ar­
sza łk ow sk a  95. 16522-0

Sprzedam  aparat do trw ałej o n ­
dulacji e lek try czn y  i aparat dc 
suszen ia  „W eba". W iadom ość Z a­
m ojsk iego  24 m. 14 15439-3

Srebra sto łow e  1 in n e  p rzed m io­
ty polecam y K upno złom u s re ­
brnego Ś liw iń scy . S ien k iew icza  6 
róg Jasnej. K 2178-0

Szafa m ah on iow a  pierw szorzędnie  
ta pcz a n podw ój n y , A m eryk a  mka
solidna, kred en s jasny . N o w o ­
grodzka 19/18. K. 3147-4

T apczan y,, am erykank i, m eble, 
w łasn ych  w yrob ów  poleca Z ającz­
k ow sk i, P iusa  27. K. 2305-C

Uwag®! Z p ow od u  w yjazd u  sp r ze ­
dam m ieszkankę, pokój z kuchnia, 
za k oszt rem ontu  ul. G rójecka  
20C, III p. 16Ó34-C

W agę 7-tonow ą. drut żelazn y  8 mm  
w  k ręg a ch  sprzeda Dularzki. W er- 
sraw a, P oznań sk a  3. 13985-0
W anilinę, o le jk i o w ocow e, kw asek  
w in n y, cy try n o w y  sta le  k u p u je n v  
S trójw as, H oża 57 te l 385-55 

14712-0

B iu ra listk a  m łoda z k llk u n a sto le -  
tnaą. p rak tyk ą  p rzy jm ie  pracę p o ­
p ołu dniow ą. koresipondencj-a, b u ­
ch alter ia , m aszyn a , język i. sub  
„Poipoludniów ka". B iuro O głoszeń  
W iejska 14. 15427-4

C ukiern ik  w iek u  starszym  sk le- 
p o w iec  k iero w n ik  p ierw szo rzęd ­
n ych  cuki-erni, restau racji d łu go­
le tn ią  praktyką św ia d ectw a m i p o ­
szu k u je  pracy m oże  w yjechać.
S talow o 11-29. 12493-C

K u ch m istrzyn i energiczna,, w zo ro ­
wa garm ażerka .poszukuje pracj 
w- s  .voim zaw odzie. Ł ask aw e  
zg łoszen ia  Ż y m iersk ieg o  HI—-19 
B aran ow ska . 15999-1

K u ch m istrzyn i w zorow a sam otna  
dłu go letn ia  p rak tyk a  kucharska, 
pierw szorzęd n e św iad ectw a  p o ­
s tu k u je  pracy w  sw oim  zaw odzie  
w młeij-acu. W iadom ość: Złota 46—2 
Bum-ańska. 15383-1

Kto ch cia łb y  w ied z ieć  o lo s ie  Z e­
nob ii B ob row sk iej, żarn. W arsza­
w a — Koto, ul. fcs. Janusza, w y ­
w iezion ej do Aiustrii p od czas p o ­
w stan ia . zg łosi s ię  pod adresem  
K azim iera W iśn iew sk a, N ieszaw a, 
p-iac R o ii-Z y m ltr sk ieg o . 16526-4

R edaktor B er iack i p oszu k u je  A n- 
n n ę KSw.iatkowiską z córką. K ;e l-  
oe , G rochow a 4. 15465-1

S taszew sk iego  Jerzego (pseud. Je-
rzyk ow sk i) zag .W -w ie podczas po­
w stan ia  poszukują  rodzice. Łódź, 
N arutow icza  9-10, 34853-0

N A U K A

A) T ańców  stud io  B -ci S c b s z e w -  
akich. C hm ielna 20. K om p lety  przy 
sp ieszon e  — o d d zie ln ie  — balet — 
tań ce lud ów  e — .. Świng* ‘. 15337-0
K oresp on d en cyjn e  K ursy K się­
gow ości. In form acje, Lublin , skr. 
poczt. 105 K. 3051-0

p ry w a tn e  G m n a zju m  i Licemm 
o gólnokeiz tato a-c e dla dorosłych
F. Ł uczyń sk iego , W arszaw a. K a­
w ęczyń sk a  12. K urs p rzyśp ieszon y  
Z apisy  co d z ien n ie  15—20. E gzam i­
ny w stęp n e  25 i  26 czerw ca . 36246-0

L O K A L E

L okale za rem o n t T arczyńska 22, 
godiz. 8—10 rano. 15SS1-1

Piakjrrnta do wydizierża wie-ni-a bar 
dzo dob rym  pumk-cie. Warsfzawa, 
W aw er roln icza  22, B aran ow ski.

1598-8-4

Sk lep y  p o k o ja m i w  od b u d ow ie  
JerozwM mskie p o leca  B /Z  T rycha, 
Jerozo lim sk ie  46—5. K. 3112-4

Sklep  m ały , diuży z u p ra w n ien ia ­
mi, zw rot k osztów  rem ontu . A ie- 
je Jero zo lim sk ie  8, od  IL—4.3.

15513-1

Szukam  przy b iurze B u d ow lan ym  
pom ieśćqzen ia , na  p ok rew n e (ko- 
rzyśicią) biuro. „Inform aior" , P o ­
znańska 7. ' 16000-1

Z G U B Y

PRZETARG NIEOGRANICZONY Nr 86.
Dyrekcja Odbudowy W arszawskiego Węzła Kolejowego, 

W arszawa, ul. Targowa 70 m. 4 oglasta przetarg na wyko­
nanie i dostarczenie konstrukcji żelaznych odciągowych do 
słupów środkowych trakcji elektrycznych.

Termin wykonania całości robót: Firma p o i ł  w ofercie 
z tym, że musi być on jak najkrótszy.

Oferty należy składać do skrzynki ofertowej, umieszczo­
nej w Biurze Dyrekcji clo dnia 2ó czerwca U 15 r.. do godz. 
10-ej, gdzie można otrzymać ślepy kosztorys oraz warunki 
wykonania robót.

Termin rozpoczęcia przetargu dnia 26 czerwca 1946 r.
0 godzinie 10-ej w pokoju 8.

Oferent obowiązany jest złożyć wadium w wysokości: 
10.000.— zł. brak którego spowoduje unieważnienie oferty.

Dyrekcja zastrzega sobie prawo unieważnienia przetargu 
bez podania powodów oraz ponoszenia jakichkolwiek odszko­
dow ać jak również prawo wyboru oferenta. K. 3144-1

P R Z E T A R G
Zakład Ubezpieczeń Społecznych — Oddział w W arszawie 

ogłasza przetarg na:
1} wykonanie robót budowlanych remontowych w gma­

chu Protezowni przy ul. Kujawskiej 1,
2) przebudowę lokali, wielóizbowych na lokale mniejsze 

w domach ZUS przy ul. Filtrowej 62 i Niemcewicza 9.
3) roboty remontowe instalacji centralnego ogrzewania 

w domach ZUS przy ul. Puławskiej 130.
Podkładki przetargowe wydaje biuro ZUS, ul. Wilcza 9a,

1 piętro.
Oferty w zalakowanych (czystych) kopertach, z oznacze­

niem przetargu, należy składać tamże do dnia 28 czerwca br. 
godz. 12. po czym nastąpi komisyjne otwarcie kopert. Do ofer­
ty należy dołączyć pokwitowanie na wpłaconą Premiową Po­
życzkę Odbudowy Kraju.

ZUS zastrzega Sobie prawo swobodnego wyboru oferentów 
”i unieważnienia przetargu bez podania motywów. K. 3149-1

PRZETARG NIEOGRANICZONY
Pierwsza Państwowa Fabryka Ekstraktów Garbarskich 

w W arszawie (ul. Wilcza 69 m 15) ogłasza przetarg nieogra­
niczony na remont urządzeń znajdujących się w fabryce:

Oferty do przetargu w zamkniętych i zalakowanych ko­
pertach należy składać w terminie do dnia 2 lipca 1915 r. do 
godz. 10-ej w Dyrekcji fabryki. W tym dniu o godz. 11-ej od­
będzie się otwarcie -ofert.

Do oferty należy dołączyć dowód wpłaty wadium w wy­
sokości 1% oferowanej sumy w Banku Gospodarstwa Kra­
jowego.

Biuro fabryki wydaje ślepe kosztorysy i udziela infor­
macji związanych z przetargiem  o-d godz. 9 do 12-ej co­
dziennie.

Dyrekcja z a s tr z e c  srifrie prawo podziału robót, unieważ­
nienia przetargu bez podania motywów i poiioszouia jakich/ 
kolwiek odszkodowań oraz wydania zamówienia według swe­
go uznania. . K .3143-1

Skradziono d ok fm en ,ty  na n a zw i­
sko K aczyńsk i A nton i, sy n  F ran ­
ciszka. P roszę o Zwrot P. U. K., 
W arszaw a-Z achodni a post. Nr. 6

3154-4

Skradziono w sze lk ie  dok um enty  
na n azw isk o  P ilarsk i H enryk  N o ­
w ogrod zk a  75 P. C. K. P rzestrze ­
gam  przed n ad u życiem . K. 3132-1

S k rad zion o paszport zagrań-' czńy 
Nir. 4816 w y d a n y  30. IV. 1948 r., 
przez Min. ©praw Z a g ra n io ^ y c h .  
kartę  pracy, d e leg a cję  s łużbow ą  
na naawisiko T eresy  Grando.

16368-1

S k ra dz i o n o do k um en t,y o r az k a r tr- 
rejestra cy jn ą  na niazwćsko Józef  
Sawicki,, W arszaw a, S łu żew  .ul. 
W iejska 13 a. 10517-1

Skradziono k artę  rozpoznawczą,, 
leg ity m a cję  szk o ln ą  na nazW sko  
H alina B rk ow sk a . 1..2C4-J

Skradziono lęgPymiaerję nr. C'l37/9 
na n azw isk o  Irm ina Janecka,, unie  
w-ażniam. 13203-1

Skradziono le g ity m a cję  szkolną. 
B arbary MofcreLokć zam ieszk a łej  
ul. H oża 58. 16511-4

Skradzticno -kartę rozp ozn aw cza  na 
naz*V4fco S w ięck a  A nna, M arszał­
kow ska  1-4. 1634 3-1

Skradziono dok u m en ty , legitym -a- 
cję  Izby L ek ar siki ej, leg ity m a cję  
M'ei.sika» -kartę rozp ozn aw czą, -kar­
ty żyiwnokci-owe c e r w c o w e  na n a ­
zw isk o  dr R atyń sk iej Jaaiinr. Te- 
reapofeka 22. 16521-1

Pracow m ica dom ow a p oszukuje  p ra cy  z bardzo dobrym  g o to w a ­
niem , w iek  średn i, pracow ita . W ia 
dom ość: K rak. Przedm . nr. 56. 
dozorca. 13973-I

Z d em ob ilizow an y  o fic e r  W. P. 
e&iapedienit branży żelaznej;, po~ 
s-tuku je  pracy. W ; a dom ość „C zy­
te lń -k “ N ow y  Ś w is t  47. 9-456 1

P O S Z U K IW A N IA

Józefa  B ąk a  p iekarza, zem ieszfka- 
łego  przed p o w sta n iem  ul. Złota  
43 lub  cz ło n k ó w  jeg o  rod zin y  p o ­
szu k u je  w- epraiwie części doamu 
edm inżstratorka Ewa Z ielonka  — 
W iejska 19. 15455-4

M arla R ytel p oszu k u je  m ęża Rvtl?  
Mi e-cEy sław a, u r. 19.VI.19C4, M ie­
dzeszyn , Sosnow a 8/1. 109-39-4

Sk rad zlcno d ok u m en ty  -na n a zw i­
sko K am p er B arbara, G rochów . 
Ł ukiska 2. 16327-1

Skradziono d ok u m en ty  in w a lid z ­
k ie, k ar tk i ż y w n o śc io w e  w y m ien ­
ne na n-aizwisko Makar,ski A n lon i, 
W ronia 21. 16503-a

Z gubiono nakaz w yd z ia łu  kw a te - 
ru n k ow ego  przj d z ie lo n eg o  sktopu  
13, p lac  G rzybow sk i 10 nazw isko  
Z o fii Z-ukowdkiej. 16529-4

Z gubiłem  k artę  rejes tr  a cyj-rn
zw oln ien ia  RKU. S ok o łów  n,ą n a ­
zw isk o  B u d ek  S tan isław , parcela  
N ow a W ieś. P rzestrzegam  przed  
n ad u życiem . 17251-4

Z gubiono d ow ód  P. K. P. nr. 2284 
na n azw isk o  L eok ad ii K w iec iń ­
sk iej, R adziw i.łłów  k oło  S k iern ie ­
w ic. w ie ś  F ran ciszk ów . 15979-4

Z gubiono legiitym ację stożbo-wą  
nr. 2230/46 na n azw isk o  Załng-a 
M arian. P rzestrzegam  przed n a ­
d u życiem . ' 16337-1

Z gubion o d ok u m en ty  na n azw isko  
Woj ci ech o  w eka H elen a . J-ot-ejki 
24—9. P rzestrzegam  p rzed  n ad u ­
życiem . ( ’ 16551-4

Z gubion o d ok u m en ty  17-go godz. 
13 Al;. J ero zo lim sk ie  m iędzy  T o­
w arow ą a Ż elazną na n azw isko  
M aria B artoszew icz  i M aria W y- 
s-zomińska oraz fo to g ra fie . Ł ask a­
w ego znalazcę p roszę  o d ostarcze­
nie za w y n agrod zen iem  ul. M ar­
sza łk ow sk a  SI m . 17, ad m in istracja  
„D ziś  i Jutro". 14698-1

W ydział I C yw iln y  Sajdu O kręgo­
w ego w  W arszaw ie og łasza , że
w p ły n ą ł do tegoż Sądu p ozew  J ó ­
zefy  L eonPyny Z d an ow icz  p r z ec iw ­
ko B ro n isła w o w i K o n sta n tem u  
Z d an ow iczow i o rozw ód  oraz, że  
dla n ie znanego  z m ie jsca  p o b y tu  
B ron isław a K on stan tego  Z d an o­
w icza  zosta ł w y zn a czo n y  k u rator  
w o so b ie  adw okata  Prażm ow iskie- 
go zam . w  W arszaw ie przy u l. Mo* 
kepyw skiej 61, 1,2769-1

LEK A R SK IE

Z gubiono k artę  rozpozna wożą 5 
le g ity m a cję  Zw. Za w. Praoow . 
B u d ow lan ych  na n azw isko  Góirriki 
Edw ard. 113204-1

Z gubion o dow ód k o le jo w y  A nny  
Kosmala,kie|j i k ar tę  rozp ozn aw ­
czą H erm an B ron isław y . 13200-1

Z gubiono kartę  rejes tra cy jn ą  w y ­
daną p rzez  RKU. S ob ieck i W ła­
d ysław , zam . Z ąbki. 13192-1

Z gubion o leg ity m a cję  M iejsk iego  
G im nazjum  M echan iczn ego  J e rz e ­
go K arłow icza . 1319:0-1

Z gubioną le g ity m a cję  stu d en ck ą  
U n iw ersy te tu  W arszaw sk iego  — 
A n ton i T ark ow sk i w y d z ia ł praw a  
Nr. 2*37, un iew ażn iam . 9209-4

Z agubion o kartę  R .-K ..U . wydań,? 
w e  Włochliach na nazwiistoo E d­
w ard Popiekli-:i. U n iew ażn iam .

15432 ->

R Ó Ż N E

Z gubiono dow ód o so b isty  na n a­
zw isk o  B alurz Janin a, Al. N ie p o ­
d leg łości 132/136'—13 P rzestrzegam  
przed naiduiżiyc em . ' 16501-1

Z gubiono zauwia,desenie ew a k u a ­
cy jn e  na n azw isko M elin Stan isław  
z wr ó ci ć C z er w on y  Kr-zyż, N ow o- 
grodzka 73.

Z gubion o kart? rejestra cy jn ą  w y ­
daną przez RKU. S ied lce  na n a ­
rwie,ko B erm an B oruch , zam. M ię­
dzyrzec. Ł ukow ska 1. 15422-1

Z gubion o dow ody. Jadw iga Adam  
łka , Saska  K ępa, W aleczn ych  29—4

171:88-4

AA) P en sjon at „N ow y D w orek"  
Ś w id er  Brzozow a 3 obok k o lejk i 
w y k w in tn a  kuchnia . i43in-0

H alin . P en sjo n a t - dw ór koto Ł o­
chow a nad L iw cem . K uchn i a 
zdrowa., sm aczna, ob fito . Bracka  
23 m . 23, do 2-ej. 15932-0

A) Dr. K rajew sk i. W en eryczn e
skórne, N ow ogrod zk a  44. L eczn i-  
ca. Cały dzień. 12995-0

A) W en eryczn e, sk órn e, p łc iow e , 
Dr Jan H ausw irt 8—11, , 16—19. 
F rancuska 31. 12784-0

A) W en eryczn e , k ob iece , ch iru r­
g iczne, L ecznica pod P o litech n ik a . 
No ak ow sk iego  12 16249-0

A kuszerka  H ann -K ub ack a. 'W ie lo ­
letn ia  praktyka. P orad y  zak resie  
ak u szerii, Hoża 1A—4. 12906-0

\k u sz e rk a  K ow alczyk ow a. W ielo­
letn ia praktyka, porady za k resie  
aku szeru . N ow ogrod zk a 10—3. 
____________________________ K 2441-0

A kuszerka L isieck a . P orady za­
m ów ien ia . N iezam ożn ym  u stęp ­
stw o. Praga, Z ąbkow ska 30—6. 
_______________________________13115-0

A kuszerka M. W ójcik  z  W arszaw y  
p rzy jm u je  o b e c n ie  Praga, T a rg o ­
w a  36—35. 15980*0

A k u szerk a  P aru szew sk a  z F reta  
12 m ieszk a  Ż oliborz, G en, Z ającz­
ka 7. P rzy jm u je  P an ie , n ieza m o ­
żnym  uisKępstJwo. 10940-0

Dr. m ed. B iern ack a Marta. W en e­
ryczn e Choroby skóry , w łosów . 
N ow ogrodzka 18a K 2581-0

D r. E. M arczew sk i, choroby skór  
ne, w en ery czn e , M arszałkow ski 
58—14. , 14281-1

Dr. m ed . M atu szk iew icz . C horoby  
skórne, w en ery czn e , J ero zo lim ­
sk ie  95 m. T, Od 4—6. 15974-0

D októr S ch oen m an  S p ecja ln ość:  
p łc iow e (zaburzenia), w en ery cz ­
n e  do trzec iej Jero zo lim sk ie  37,
w ieczorem  F rancuska 3 K ępa.

15898-0

U w aga! W olska 19. Sp ecja ln ość  
trw ałej o n d u lacji. P ły n y  bez 
am on iaku . 300 G w arancja  roczna  
„Getta". 16327-0

Z akopane „P atria"  ul. J a g ie llo ń ­
ska. K om fortow y p ensjonat, ga ­
raż, p ierw szorzęd n a  ku ch nia , te ­
lefon  1217. 15351-0

W eneryczno - Skórna przychodu  
pr j-w alna Dr S Żur akow sk i eg 
i Dr A n ie li R ataj-Ż u rak ow sk iej ■ 
C hm ielna 25 M ężczyźn i 3—6 k< 
biety, dzieci p rzy jm u je  lekark  
i l - S ________________________ K. 2969-

W en eryczn e, skórne, p łc iow e, Ms 
Szatkowska 62, L eczn ica  Pogotz  
'W-ia, tel, 8-75-75. 164S0-
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